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Salmed-76“ w Poznaniu

sport Prezentacja najnowszych osiągnięć
światowej techniki medycznej

Kokajowe MŚ Minister M. Śliwiński na otwarciu wystawy

Polacy pokonali 
zespół NRD 6:4
W niedzielę w czwartym 

dniu odbywających się w Ka- 
tc-wicach mistrzostw świata i 
Europy w hokeju na lodzie, 
rozegrano kolejne trzy mecze 
W południe reprezentancja 
Polski spotkała się z NRD, po 
południu walczyła reprezenta 
cja ZSRR z Finlandią, nato­
miast wieczorem Czechosłowa 
cja spotkała się ze Szwecją. 
Wszystkie te trzy mecze mia­
ły bardzo ważne znaczenie dla 
ostatecznego układu tabeli.

'Dokończenie na str. 6

Lech - Ruch 1:0 (0,0)

Mistrz Polski
pokonany 

w Poznaniu

Tym razem bramkarz Ruchu 
Piotr Czaja ubiegł napastnika Le­

cha Andrzeja Szczepaniaka.
Fot. — K. Przychodzkl

Wielką niespodzianką zakon 
czył się wczorajszy mecz o 
mistrzostwo I ligi piłki noż-
nej. Niepokonany
boiskach

na obcych
sezonie 1975/76

mistrz Polski. Ruch Chorzów 
zostawił obydwa punkty na 
stadionie im. 22 Lipca w Po­
znaniu, przegrywając z Le­
chem 0:1 (0:1). Strzelcem jedy 
nej bramki był Napierała w 
40 minucie. Sędziował R. Su- 
wiński z Gdańska. Widzów 
25 000.

Lech: Turek — Gut, Stępczak 
Grześkowiak, Barczak — Rutkow­
ski, Jakóbczak, Napierała, Szew­
czyk — Szostak, Szczepaniak (od 
*1 min. Białasik).

Ruch: Czaja — Rudnow, Osta- 
fiński, Baran. Drzewiecki — Bon 
Bula, Maszczyk, Kopicera (od 72 
min. Kajrys) — Chojnacki, Beni- 
gier.

Kolejarze nareszcie przerwa 
li złą passę. Odnieśli pierwsze 
w wiosennej rundzie sezonu 
1975/76 zwycięstwo. Dwa pun­
kty wywalczone w pojedyn­
ku z mistrzem Polski na pew-

Dokońc zenie na str. 6

Porażka pary
Fibak Meiler

Wojciech Fibak i Karl Meiler 
(RFN) wystąpili w finale gry po-
dwójnej turnieju
Nicei. Duet ten przegrał z parą 
'-ancuską Francois Jauffret — 
patrice Dominguez 6:4. 2:6. 2:6.

tenisoweRO

?AP

W Poznaniu otwarto wczoraj Międzynarodowy Salon Me­
dyczny „Salmed-76”, w którym ponad 180 firm z 22 krajów 
Europy, Ameryki Północnej i Azji oraz 34 polskich wystaw­
ców w halach i pawilonach Międzynarodowych Targów Po­
znańskich prezentuje najnowsze osiągnięcia techniki medycz­
nej. Otwarcia wystawy dokonał minister zdrowia i opieki 
społecznej — Marian Śliwiński.
Ekspozycja, którą razem z sław Cozaś i prezydent miasta

zaproszonymi gośćmi zwiedzili Poznania Władysław Sleboda
wojewoda tx>znański Stani-

Plenum ZG TPP-R

Polsko-radziecka 
współpraca kulturalna

10 bm. odbyło się w War­
szawie plenarne posiedzenie 
ZG TPP-R poświęcone zada­
niom tej organizacji w upo­
wszechnianiu w Polsce dorob­
ku kulturalnego Związku Ra­
dzieckiego i w rozwijaniu pol­
sko-radzieckiej współpracy 
kulturalnej. W obradach u_ 
czestniczyło grono wybitnych 
twórców: pisarze, krytycy i re­
cenzenci, tłumacze literatury 
rosyjskiej i radzieckiej, arty­
ści teatru i filmu, a także 
działacze kulturalni z wielu 
ośrodków kraju.

WT czasie obrad plenum, któ­
re prowadził członek Biura
Politycznego, sekretarz
PZPR, przewodniczący

KC

TPP-R — Jan Szydlak, nawią­
zano do przypadającej za kil­
ka dni 31 rocznicy podpisania 
przez Polskę i Związek Ra­
dziecki układu o przyjaźni, 
współpracy i pomocy wzajem­
nej. Ten historyczny doku­
ment, podkreślono, obok sfor­
mułowania najbardziej żywot, 
nycb wówczas dla obu krajów 
zadań zwycięskiego zakończe­
nia’ wojny, odbudowy ze zni­
szczeń wojennych i rozwijania 
współpracy gospodarczej, da­
wał również wyraz woli roz­
woju i umacniania więzi kul­
turalnych między Polską 
ZSRR. (PAP)

Hans Koschnick 
z wizytą w Polsce

jest pierwszą tego typu im_ 
■prezą w kraju i nie spotykaną 
। dotychczas w innych nańst- 
wach socjalistycznych formą 
prezentowania możliwości pro­
dukcyjnych w zakresie tech­
niki medycznej. Jest jedno­
cześnie propozycją współoracy 
i wymiany doświadczeń mię­
dzy różnymi firmami z róż­
nych państw.

Wystawcy przedstawili na 
międzynarodowym salonie wy­
sokospecjalistyczny sprzęt a- 
nalityczny, diagnostyczny, uni­
kalną aparaturę jądrową, 
sprzęt elektromedyczny, urzą­
dzenia rentgenowskie i wiele 
najnowocześniejszych rozwią­
zań w chirurgii ortopedii, sto­
matologii, rehabilitacji, wete­
rynarii. Pokazano też wyposa­
żenia sal operacyjnych i ca­
łych oddziałów szpitalnych, a 
nadto materiały medyczne, od­
czynniki, surowce. meble.

Na „Salmedzie” obejrzeć 
można również wiele urządzeń 
które mają pomóc służbie 
zdrowia uporać się z poważ.

nymi kłopotami wynikającymi 
tak z braku personelu pomoc­
niczego, jak i z niewłaściwego 
wyposażenia zaplecza. Wy­
stawcy proponują więc urzą­
dzenia wielkich kuchni szpi­
talnych, maszyny do zmywania 
naczyń, do prostych czynności 
kuchennych, urządzenia pral­
nicze. płuczki do podsuwaczy 
itp. Inną, choć związaną z tym 
dziedzinę stanowią systemy 
mające zastąpić w niektórych 
działaniach pielęgniarki — 
chodzi mianowicie o sprzęt 
alarmujący o stanie pacjenta, 
monitory itp.

Otwierając „Salmed-76” mi. 
nister Śliwiński podkreślił, tż 
tego typu międzynarodowa 
współpraca ma w ochronie 
zdrowia i lecznictwie znacze­
nie szczególne. Bowiem^ gdy 
medycynę coraz bardziej 
wspiera nowoczesna technika 
stałe zacieśnianie współpracj 
naukowców konstruktorów 
producentów i użytkowników 
sprzętu medycznego, rozsze-

cznej Partii Czechosłowacji.
Odświętnie udekorowana sto 

lica CSRS wita 1215 delega­
tów, reprezentujących przesz­
ło 1 380 000 członków KPCz. 
Wita również delegacje blisko 
stu partii komunistycznych i 
robotniczych, a także przedsta 
wicieli partii i organizacji de­
mokratycznych, socjalistycz­
nych oraz ruchów narodowo­
wyzwoleńczych.

Zjazd oceni dorobek minio­
nego pięciolecia, nakreśli pro­
gram dalszego wszechstronne­
go rozwoju społeczno-gospo­
darczego kraju w latach 1976— 
1980 oraz wybierze najwyższe 
władze KPCz. Jest on donios­
łym wydarzeniem w życiu par­
tii komunistów czechosłowac­
kich oraz całego społeczeń­
stwa CSRS. Świadczą o tym 
m. in. niezliczone zobowiąza­
nia podjęte i zrealizowane na 
cześć zjazdu.

Komunistyczna Partia Cze­
chosłowacji — kierownicza si­
ła kraju — przychodzi na swój 
XV Zjazd z pozytywnym bi­
lansem we wszystkich dziedzi­
nach. Jak się ocenia, pod wzglę 
dem osiągniętych wyników gos 
podarczych i społecznych pięć 
minionych lat należy do naj­
pomyślniejszych w powojen­
nej historii Czechosłowacji. 
Główne zadania społeczno-gos­
podarczego rozwoju kraju, wy 
tyczone przez poprzedni zjazd, 
zostały wykonane, bądź też w 
wielu dziedzinach przekroczo­
ne. W okresie tym Czechosło­
wacja znacznie posunęła się 
naprzód na drodze budowy roz 
winiętego społeczeństwa so­
cjalistycznego. Jest to tym bar 
dziej godne podkreślenia, że 
r-zwój ten nastąpił bezpośre-

dnio po jednym z najtrudniej­
szych okresów' w historii tego 
kraju, kiedy wskutek działal­
ności sił prawicowo-oportuni- 
stycznych Czechosłowacja zna 
lazła się w obliczu kryzysu po­
litycznego i gospodarczego.

Dzisiejsza Czechosłowacja to 
kraj o wysokim poziomie sił 
wytwórczych, odznaczający się 
dynamicznym wzrostem gospo 
darczym i rosnącym standar­
dem życia wszystkich obywa­
teli. O ogromie . dokonań w 
okresie zaledwie 5 lat świad­
czy chociażby to, że w 1975 r. 
dochód narodowy był o ponad 
30 prcc. wyższy niż w 1970 r., 
zaś jego przyrost został osiąg­
nięty w 90 proc, dzięki zwięk­
szeniu wydajności pracy.

Główną siłą napędowy i kie­
rowniczą przemian i dokonań 
była Komunistyczna Partia Cze 
cnosłowacji. Nakreśliła ona na 
swym XIV Zjeździe ambitny 
program rozwoju i zmcbilizowa 
ła najszersze warstwy społe­
czeństwa do jego realizacji.

PAP

Przeciwko kampanii 
sił prawicowych

Kanclerz RFN

rzanie informacji 
szych zdobyczach 
służbie medycyny 
właściwą drogą.

o najnow- 
techniki w 
jest jedyną

Temu celowi służy również 
zorganizowana z okazji .,Sal_ 
medu”, a rozpoczynająca S’’ę 
dzisiaj dwudniowa konferen­
cja naukowo-techniczna pod 
nazwą „Nauka i technika w
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Zestaw operacyjny wysokiej kia sy oferują: Żywiecka Fabryka 
Sprzętu Szpitalnego w Żywcu (stół operacyjny) oraz Fabryka 
Aparatury Rentgenowskiej i Urz adzeń Medycznych z Warszawy

Na zaproszenie prezydenta 
Gdańska 11 bm. przybył z kil­
kudniową wizytą do Polsk;

(aparat do anestezji wziewnej). Fot — H. Kamza

za kontynuacją 
polityki odprężenia

Przemawiając w sobotę na 
kongresie SPD, poświeconym 
polityce zagranicznej, kanclerz 
RFN Helmut 'Schmidt stwier­
dził, że opowiada się za zde­
cydowaną kontynuacją polity­
ki odprężenia. Wyraził zara­
zem przekonanie, że oba wiel­
kie mocarstwa — Związek Ra­
dziecki i Stany Zjednoczone — 
będą tę politykę nadal pro­
wadzić.

Kanclerz nawiązał również 
do wiedeńskich rokowań 19 
państwr w sprawie wzajemnej 
redukcji sił zbrojnych i zbro­
jeń w Europie środkowej. 
Podkreślając ich znaczenie, 
wyraził przekonanie, że roko­
wania te zaktywizują się p0 
wyborach prezydenckich w 
Stanach Zjednoczonych.

Helmut Schmidt stwierdził, 
że jego gabinet zamierza kon­
tynuować nolityke zainicjowa­
ną przez Willv Brandta — je. 
ao noorzedn;^H na stanowisku 
kanclerza RFN.

Kanclerz H. Schmidt nod 
kreś^ł, że przywiązuje wielkie 
znaczenie do zapowiedzianej 
na czerwiec br. w’zvtv I se. 
k^et^rza KC PZ^R Edwarda 
Gierka w RFN. (PAP)

w Portugalii
Dowództwo sił zbrojnych 

Portugalii zaniepokojone' jest 
aktywizacją reakcyjnych sił, 
a zwłaszcza skrajnie prawi­
cowych organów propagandy 
— w miarę rozwoju kampanii 
przedwyborczej w tym kraju.

Szef sztabu głównego sił 
lądowych, w Portugalii, gene­
rał Ramalho Eanes, przema­
wiając po odebraniu defilady 
wojskowej w Santareń pbtę- 

#pił próby wykorzystania wol­
ności prasy dla napaści na re 
wolucję portugalską. Podkre­
ślił on, że wojskowi są goto­
wi udzielić zdecydowanej od­
prawy jakimkolwiek zama­
chom kontrrewolucjonistów.

Według dziennika „O Secu 
lo” generał R. Eanes skryty­
kował także wysuwane od cza 
su do czasu plany / organizo­
wania różnych „manifestacji 
antykomunistycznych”.

Rada Rewolucyjna zgodnie 
z decyzją o zapobieganiu pro 
pagandzie antydemokratycz­
nej za pośrednictwem radia i 
telewizji, podczas kampanii 
przedwyborczej powołała spe­
cjalną komisję, w skład któ­
rej weszło pięciu z jej człon­
ków. Komisja ta ma badać 
konkretne przypadki narusza, 
nia tej decyzji i oodejmować 
odpowiednie kroki w celu 
ukarania winnych. (PAP)

Europejska podróż
A. Sadata

wiceprzewodniczący SPD,
przewodniczący senatu i bur­
mistrz Bremy —,Hans Kosch­
nick.

Na warszawskim lo-tnisku 
Okęcie gościa witali: sekretarz 
KC x PZPR Ryszard Frelek, 
przedstawiciele kierownictwa 
MSZ i władz miejskich z 
Gdańska.

Tego dnia Hans Koschnick 
spotkał się z sekretarzem KC 
PZPR, kierownikiem Wydzia­
łu Zagranicznego KC PZPR 
Ryszardem Frelkiem. Przed­
miotem rozmowy, w której u- 
czestniczyh: zastępca kierow­
nika Wydziału Zagranicznego 
KC PZPR Bogumił Sujka i 
wiceminister spraw zagranicz­
nych Józef Czvrek — byłv za­
gadnienia rozwoju stosunków 
między obu państwami w ra­
mach postępującego procesu 
normalizacji między Polską 
i Republiką Federalną Nie­
miec.

Po południu Hans Koschnick 
udał się do Gdańska- (PAP)

Husajn w Londynie
Król Jordanii Husajn przybył w 

sobotę do Londynu z trzydniową 
wizytą prywatną. Husajn odbywa 
podróż dookoła świata, w czasie 
której odwiedził m. in. Japonię i 
Stany Zjednoczone.

Nad konstytucją Libanu
By uchwalona poprawka konsty 

tucji nabrała mocy prawnej musi 
być zatwierdzona przez prezyden­
ta. Jeden z przywódców chrześci­
jańskiej prawicy C. Szamun oświad 
czył dziennikarzom, że jego zda­
niem w ciągu najbliższych pięciu 
dni prezydent Farandżija podpisze 
odpowiedni dokument zatwierdza­
jący poprawkę.

Meta, za którą mąż złożył kaucję. 
Oskarżeni stają przed sądem za u-
dział masowej ekstermnacji
więźniów w obozie zagłady w Maj 
danku. ,

200 ofiar tornado
Jak informuje indyjska agencja 

MTI, ponad 200 osób zostało sabi-

Decyzja sądu w Duesseldorfie
Sąd przysięgłych w Duesseldor­

fie zgodził się, żeby cała piętnas­
tka oskarżonych zbrodniarzy hit e 
rowskich — oprawców z Majdan­
ka — odpowiadała z wolnej stopy. 
Jak wiadomo, 9 hm. wyrażono zgo 
dę, żeby z wolnej stopy odpowia 
dała jedyna wśród oskarżonych ko

tych, a kilkaset rannych w trasie 
tornado, które nawiedziło w sobo 
tę po południu rejon Faridbur w 
Bangladeszu.

Powódź w Iranie
Ulewne deszcze, które przez o- 

statnie dni padały w południo­
wych prowincjach Iranu, spowodo 
wały wystąpienie rzek z brzegów. 
Powodzie zniszczyły setki domów 
mieszkalnych, szkół i innych bu­
dynków oraz zerwały dziesiątki 
mostów. Przerwany został ruch na

niektórych drogach, dostawy ener­
gii elektrycznej do wielu osiedli 
oraz łączność telefoniczna. Tysiące 
ludzi pozbawionych zostało dachu 
nad głową.

Przyszłość Kanału Panamskiego
Jak poinformowano oficjalnie w 

Panamie, problem suwerenności te 
go kraju nad strefą kanału został 
wpisany w porządek dzienny mi­
nisterialnej konferencji Organiza­
cji Państw Amerykańskich, która 
odbędzie się w czerwcu br. w San 
tiago. Decyzja ta została jednomyśl 
nie uchwalona przez komitet przy 
gotowawczy tej konferencji.

Groźny pożar w hotelu
Z emiratu Abu Żabi, położone­

go nad Zatoką Perską, donoszą o 
groźnym pożarze, jaki wybuchł tam 
w niedzielę w ośmiopiętrowym ho­
telu, zajmowanym głównie przez 
cudzoziemców. Co najmniej 5 osób 
poniosło śmierć, a 9 zostało ran­
nych. Prawdopodobnie przyczyną 
pożaru była eksplozja pojen‘nika 
z gazem, znajdującego się w po­
mieszczeniach kuchennych na 6 
piętrze.

Prezydent Egiptu, Anwan 
Sadat zakończył dwudniowa 
wizytę w Jugosławii, w czasie 
której przeprowadził rozmowy 
z prezydentem Jugosławii Jo-ł 
sioem Broz Tito.

Komunikat ogłoszony po roz. 
mowach stwierdza, że byljj 
one poświęcone przygotowa-l 
niom do piątego szczytu ruchy 
krajów niezaangażpwanychi 
który odbędzie się w Kolom 
bo. rozwojowi współpracy 
międzynarodowej i demokrai 
tyzacji stosunków międzyna- 
rodowych oraz omówieniu sy i 
tuacii na Bliskim Wschodził 
i stosunków między obu kra 
j a mi.

Obaj prezydenci nodkreślili 
że śytuacja ..ani wojna ani po 
kój”, jaka panuje na Bliskie 
Wschodzie jest nię do zaak 
cen to wania j może soowodo 
wać poważne konsekwencje 
Obaj nrzywódcv opowiedzieć 
sie za jak najszvbszvm zwoła 
niem bliskowschodniej konfe 
ren cii w Genewie

W sobotę po południu nre' 
zvdent Sadat przybvł do Wied 
nia. który jest ostatnim eta 
nem jego eurooeiskiej oodrć 
ży. Tego samego dnia przeprc 
wadził on rozmowv z prezy­
dentem Austrii Kirschlaegr 
rem, z którym omówił in^erc 
sujące obie strony oroblem; 
międzynarodowe. (PAP)



Fckronika

WYRÓŻNIENIE REDAKCJI 
„ŻYCIA WARSZAWY”

Wojewódzka Rada Narodowa w 
Poznaniu wyróżniła redakcję „Ży­
cia Warszawy” odznaką „Za Za­
sługi w Rozwoju Województwa 
Poznańskiego” którą redaktorowi 
naczelnemu pisma. Bogdanów: Ko­
lińskiemu, wręczył przewodniczą­
cy WRN, i sekretarz KW PZPR 
w Poznaniu. Jerzy Zasada.

Podobne odznaki otrzymali rów­
nież dziennikarze „Życia Warsza­
wy”: Anna Kłodzińska i Andrzej 
Żmuda. (—)

ZAKOŃCZYŁY SIĘ 
,DNI KULTURY KRAJÓW 

ROMAŃSKICH”
W Poznaniu zakończyły sie w 

sobotę zorganizowane przez stu­
dentów Uniwersytetu im A. Mic­
kiewicza „Dni kultury krajów ro­
mańskich”. W czasie imprezy za­
prezentowano kulturalny dorobek 
Francji. Włoch. Portugalii Hiszpa 
niF i Rumunii w dziedzinie litera­
tury. sztuki, folkloru 5 muzvki.
Organizatorzy nrzveotowaH 
odczytów. wieczorów poezji

cvkl

stawy oraz spotkania z ludźmi nro 
pasującymi kulturę tvch krajów. 
Odbyły sie nonadto oroiekcie fil­
mów ukazujących m in cenne za 
hytki i dzieła sztuki. Odbvłv sie 
również konkursy tłumaczeń nro- 
zy i poezji romańskiej, (ask-o)

Po posiedzeniu Prezydium Rządu

Kombinaty wyższą formą gospodarowania
Przyjęta przez Prezydium Rządu na ostatnim posiedzeniu 

uchwała w sprawie kombinatów rolnych stwarza szersze niż 
dotąd możliwości tworzenia w rolnictwie państwowym sil­
nych gospodarczo jednostek organizacyjnych posiadających
wszystkie warunki do realizacji rosnących własnych zadań 
produkcyjnych i większego
podarstwach chłopskich.
Tworzenie, zgodnie z przy­

jętymi w uchwale założenia­
mi, dużych kombinatów rol­
nych PGR pozwoli bowiem na

oddziaływania na postęp w gos-

Młodzi ekonomiści o handlu 
między Wschodem a Zachodem

Kolejne 
żądania porywaczy
Trzej uzbrojeni osobnicy, któ­

rzy przed trzema dniami uprowa­
dzili samolot pasażerski -Filipiń­
skich Linii Lotniczych oświadczy­
li w niedziele na lotńisku w Bang 
koku, że zgadzaja sie wypuścić 10 
spośród 12 trzymanych zakładni­
ków pod warunkiem, że otrzyma 
ja nowy samolot, którym mogliby 
odlecieć ze stolicy Tajlandii. W 
związku z nowym warunkiem wy 
suniętym przez porywaczy. władze 
tajlandzkie nawiązały kontakt z 
rządem Filipin, który wysłał żą­
dany samolot do Bangkoku. Pory 
wacze wraz z dwoma zakładnikami 
zamierzają udać sie do Kalkuty.

W Wielkiej Brytanii

Spadek wartości funta
wynikiem kryzysu gospodarczego

: Funt szterling znajduje się obecnie „na równi pochyłej” — 
pisze londyński dziennik „Guardian”, komentując doniesie­
nia z giełd walutowych.
„Rekord” spadku nastąpi? 9 

(kwietnia, kiedy to wartość fun 
ta na giełdzie londyńskiej wy 
nosiła 1,836 dolara. Nie porno 
gla nawet natychmiastowa in­
terwencja banku Anglii, któ­
ry postanowił rzucić na rynek 
część swoich zapasów dewizo 
wych. Większość obserwato­
rów gospodarczych obawia się, 
że kiedy w poniedziałek gieł­
dy zostaną ponownie otwarte, 
nastąpi dalszy spadek kursu 
jfunta.

Od grudnia 1971 r., kiedy 
wprowadzono płynny, kurs fun 
ta szterlinga, nastąpił spadek 
jego wartości w stosunku do 
dolara o 37 proc. Przyczyną 
tego stanu rzeczy jest — zda 
niem obserwatorów — chroni 
czny kryzys gospodarki bry­
tyjskiej. Bezpośrednią przy­
czyną nowego osłabienia mię­
dzynarodowej pozycji funta 
było opublikowanie projektu 
budżetu państwowego na rok 
finansowy 1976/77. Projekt ten 
nie zawiera żadnych konkret­
nych posunięć na rzecz uzdro 
rrienia gospodarki brytyjskiej. 

'Wprost przeciwnie — przewi 
;,duje wzrost wydatków woj- 
i ikowych, co może doprowadzić
: —.........in-.........................
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do dalszego zwiększenia defi­
cytu bilansu płatniczego. Dla 
tego też wielkie banki i kon­
cerny innych krajów zachod­
nich próbują pozbywać się 
niepewnej waluty, jaką jest 
funt szterling. (PAP)

Wielkopolski 
finał konkursu

Miejski Zjazd 
Delegatów SD

W Poznaniu odbył się w sobotę 
łiejski Zjazd Delegatów Stronnic- 
wa Demokratycznego, na który 
(rzybyli m. in. członek Prezydium, 
ekretarz CK SD, poseł na Sejm 
’RL — Zbigniew Rudnicki, sekre- 
arz KW PZPR w Poznaniu — Jó-. 
cf Świtaj, przedstawiciele władz 
olitycznych i adm nistracyjnych. 
W trakcie obrad mówiono o po- 

. rzebie dalszego aktywnego ucze- 
■fnictwa SD w programie rozwoju 
raju, zawartym w uchwale VII 
Jazdu PZPR. Dyskutowano m. in. 
ad usprawnieniem rozwoju usług 
f Poznaniu i województwie poz- 
ańskim, podkreślano wkład człon­
ków WK SD w opracowanie per- 
pektywicznego planu usług w woj 
oznańskim do roku 1980.
Na zjeździe wybrano władze Miej 

ciego Komitetu SD. Przewodniczą- 
rm został ponownie Stanisław 
ntczak, a sekretarzem. równ:eż 
onownie, wybrano Zbigniewa Sab 
żaka, (bg)

„Złotej Kielni“
2143 uczniów Zasadniczych 

Szkół Budowlanych z terenu 
Wielkopolski wzięło udział w 
konkursie „Złotej Kielni”. któ 
rego celem było sprawdzenie 
umiejętności zawodowych 
uczestników .

W Lesznie w miniony piątek 
i sobotę odbyły się finały wiel 
kopolskie. 39 drużyn 5-osobo- 
wych współzawodniczyło ze 
sobą w wykonywaniu zadań 
teoretycznych i praktycznych.

W zawodzie cieśli budowla­
nego zwyciężył Franciszek Ja- 
siak z Zasadniczej Szkoły Bu­
dowlanej w Koninie, wśród 
malarzy budowalnych najlep 
szy okazał się Józef Tapucha 
z Zasadniczej Szkoły Budow­
lanej w Liskowie w woj. ka­
liskim, z monterów wewnętrz­
nych instalacji budowlanych 
— Waldemar Ratulski z Zasad 
niczej Szkoły Przyzakładowej 
Budownictwa Rolniczego w 
Skiereszewie koło Gniez-na. naj 
lepszym murarzem okazał się 
Marek Stefaniak z Zasadni­
czej Szkoły Budowlanej w Po 
znaniu przy ul. Raszyńskiej 
48, a spośród mechaników 
sprzętu budowlanego najlep­
sze opanowanie zawodu wyka 
zał Andrzej Kruszyński z Za- 
zasadniczej Szkoły Budowla­
nej w Koninie. Zespołowo zwy

jeszcze większą niż dotychczas 
koncentrację środków i pro­
dukcji, a tym samym na roz­
wijanie i pogłębianie specja­
lizacji w produkcji oraz osią 
ganię wyższych efektów eko­
nomicznych i produkcyjnych 
z ponoszonych nakładów.

Służyć będzie również więk 
szemu oddziaływaniu gospo­
darstw państwowych na roz­
wój całego rolnictwa zarówno 
poprzez wprowadzanie postę­
pu technicznego i technologi­
cznego w procesie produkcji 
jak i rozwijania różnorodnych 
form kooperacji z gospodars­
twami indywidualnymi, świad 
czenia im usług mechanizacyj 
nych, pomocy fachowej itp. 
Podstawowym systemem orga­
nizacyjnym kombinatu będzie 
układ fermowo-brygadowy z 
centralnym ośrodkiem dyspo­
zycyjnym oraz specjalistycz­
nym zapleczem dla świadcze­
nia usług technicznych, so­
cjalnych, budowlano-remonto- 
wych, zaopatrzenia i zbytu 
itp.

W północnych i zachodnich 
rejonach kraju, gdzie udział 
sektora państwowego w rolni 
ctwie jest duży, kombinat bę 
dzie obejmował najczęściej kil 
ka specjalistycznych kierun­
ków produkcji podstawowej, 
zintegrowanych z przemysłem 
rolno-spożywczym w oparciu 
o stosunkowo zwarty areał 
gruntów umożliwiający utwo 
rżenie dużych kompleksów gle 
bo wych.

Utworzenie dużych, silnych 
jednostek gospodarczych jaki­
mi będą kombinaty, pozwoli 
takż# na usprawnienie organi 
zacji produkcji i wprowadze­
nie nowoczesnych metod orga 
nizacji pracy, a tym samym 
podniesienie efektywności wy 
korzystania sprzętu technicz­
nego. Wprowadzenie zawar­
tych w uchwale zmian w or­
ganizacji państwowych przed­
siębiorstw rolnych przyczyni 
się również do usprawnienia 
działalności koordynacyjnej te 
renowych organów administra 
cji państwowej.

Silne o "wysokiej koncen­
tracji ziemi państwowe przed 
siębiorstwa rolne będą mogły 
przejąć na siebie funkcje ko-

ordynatora wszystkich poczy­
nań inwestycyjnych i produk 
cyjnych w rolnictwie poszczę 
gólnych rejonów oraz zabez­
pieczyć bieżącą techniczno-re- 
montową obsługę rolnictwa o- 
czywiście tam gdzie przewa­
żają PGR-y.

Kombinaty będą głównym 
inicjatorem postępu technicz­
nego i organizacyjnego w ca­
łym rolnictwie przez rozwija­
nie wszechstronnej współpra­
cy z pozostałymi producenta­
mi rolnymi w rejonach swe­
go działania. W tym celu w 
rejonach o dużym nasileniu 
gruntów państwowych kombi 
naty podejmą działalność inte 
grującą pozostałych producen 
tów rolnych w celu rozszerze­
nia i pogłębienia specjalizacji 
w określonych kierunkach pro. 
dukcji, co jest podstawowym 
warunkiem jej szybszej inten­
syfikacji, a tym samym i pod 
noszenia dochodowości rolni­
ków. (PAP)

10 bm. w Szkole Głównej Planowania 
Warszawie zakończyli obrady uczestnicy

i Statysty^ 
v

wego seminarium studenckiego nt. handlu Wschód — 
chód. Reprezentowali oni młodzież akademicką 35 Uci‘ 

europejskich i Stanów zJekonomicznych z 23 
noczohych.
Spotkania młodych 

tów ekonomii z wielu

krajów

adep- 
krajów

świata organizowane regular­
nie co 2 lata przez studentów 
handlu zagranicznego SGPiS 
nabierają coraz większego za­
sięgu i znaczenia. Popularność 
seminariów cyklu „Handel 
Wschód — Zachód” jest do­
wodem wzrostu zapotrzebowa­
nia młodych ekonomistów z 
krajów o różnych systemach 
społeczno - gospodarczych na 
stałe obustronne kontakty, wy 
mianę poglądów i dyskusje o 
najtrudniejszych problemach 
międzynarodowej współpracy 
gospodarczej.

Pięciodniowe obrady umoż­
liwiły uczestnikom semina­
rium zapoznanie sie z najnow

Nie ustają zbrojne starcia

Lewica libańska

szymi tendencjami w hanf 
między krajami socjalisty^ 
mi i kapitalistycznymi 0,j!, 
przedyskutowanie wielu 
kretnych spraw z tyrp 
dlem związanych.

Dla studentów zagraniczny 
— zwłaszcza tych z Zach^ 
— seminarium było okazją 
zapoznania się z zasadatr 
funkcjonowania gospodarki y 
cjalistycznej, obejrzenia p^. 
skich zakładów przemysij, 
wych — m. in. FSO, do spot, 
kań z przedstawicielami na$J( 
go ruchu młodzieżowego, p> 
znania naszej stolicy i jej 
cia kulturalnego. Dla studen­
tów polskich był to spraw, 
dzian umiejętności sprawnej) 
zorganizowania dużego, mią. 
dzynarodowego spotkania.

Dla wszystkich uczestników 
— seminarium było żywą lej 
cją trudnej sztuki dyskutowa* 
nia i dochodzenia do współ- 
nych wniosków. (PAP)
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Zachmurzeni? małe lub umiar- 

rowane. Nadal chłodno, w nocy 
rzymrozki lokalnie do minus 5 
. Temperatura maksymalna od 
do 10 st.

Dzlsielszy ssrwis intormacyinv 
pracował Andrzej Skrzypczak.
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ciężyli reprezentanci Z. 
Bud. w Kaliszti, przed Ż. 
Bud. w Koninie, (tt)

Sz.
Sz.

Kara śmierci 
dla zabójcy 

funkcjonariusza MO
10 bm. Sąd Wojewódzki w Byd­

goszczy ogłosił wyrok w procesie 
przeciwko 23-letniemu Janowi Pul 
kowskiemu — zabójcy funkcjona­
riusza KW MO, kpt. Nikodema 
Kurzawy.

Wezwani na rozprawę biegli — 
lekarze i psycholodzy nie stwier­
dzili u J. Pulkowskiegó ograni­
czonej poczytalności. /

Sąd Wojewódzki skazał .T. Pul- 
kowskiego na karę śmierci. (PAP)

„GLOS 
Adres

za przedłużeniem rozejmu
Agencje prasowe, powołując się na źródła nieoficjalne, do­

niosły, że lewica libańska wyraziła w niedzielę zgodę na 
przedłużenie obecnego zawieszenia broni w wojnie domowej 
w Libanie.

A. de Spinola

ś 
a 
I

Dekret rządu
Gwinei-Bissau

Rząd Gwinei-Bissau powziął 
decyzję o konfiskacie na 
rzecz państwa mienia, zgroma 
dzonego w okresie kolonial­
nym przez osoby, które współ 
pracowały z władzami portu­
galskimi. (PAP)

Decyzja przedłużenia 10- 
dniowego rozejmu, który upły­
wał w poniedziałek, była pow­
szechnie oczekiwana jako na­
stępstwo uchwalonej w sobotę 
przez parlament libański po­
prawki do konstytucji, umożli­
wiającej wcześniejszy wybór 
nowego prezydenta kraju, jesz 
cze przed upływem kadencji 
dotychczasowego prezydenta — 
Sulejmana Farandżiji.

Premier Libanu, Raszid Ka­
rami oświadczył, że uchwale­
nie poprawki do konstytucji 
może być pierwszym krokiem 
ku politycznemu rozwiązaniu 
kryzysu libańskiego. Można 
oczekiwać, że w ciągu tygod­
nia parlament przystąpi do roz 
ważania kandydatur na sta­
nowisko głowy państwa.

Jak wiadomo, ustąpienie do­
tychczasowego prezydenta jest 
głównym żądaniem lewicy li­
bańskiej, która zgodziła się na 
rozejm w nadziei na politycz­
ne rozwiązanie długotrwałego 
konfliktu. Rozejm został prze­
dłużony do końca kwietnia.

Mimo to, w Bejrucie i okoli­
cach miasta nie ustają incyden 
ty zbrojne. Uzbrojone oddzia­
ły partii prawicowych ostrze­
lały w sobotę w rejonie Tuju- 
ni samochód z patrolem Pale­
styńskiej Armii Wyzwolenia, 
którego zadaniem było czuwa­
nie nad bezpieczeństwem sesji 
parlamentu. Cztery osoby zgi­
nęły, a jedna została ranna. Do

strzelaniny doszło także w cen­
trum handlowym Bejrutu oraz 
w osiedlach na południe od sto 
licy.

Kształtowanie się tendencji 
politycznego rozwiązania kry­
zysu libańskiego wywołuje nie 
zadowolenie w izraelskich ko­
łach rządzących. W sobotę woj 
ska izraelskie dokonały kilku 
prowokacyjnych akcji przeciw 
Libanowi. (PAP)

Salmed—76
w Poznaniu

Dokończenie ze str. 1 
procesie ochrony zdrowia”. w

Spotkania młodzieży 
z lekarzami

sympozjum tym, objętym' pro­
tektoratem rektora Akademii 
Medycznej w Poznaniu — 
prof. Romana Górala bierce u- 
dział 250 lekarzy, inżynierów, 
techników zainteresowanych 
problemami stosowania nowo­
czesnej techniki w medycynie.

Dzisiaj w dniu poświęconym 
na „Salmedzie” wystawcom 
zagranicznym zwiedzić szcze­
gólnie warto ekspozycję pro­
ducentów z krajów socjali­
stycznych zrzeszonych we 
wspólnej organizacji „Med- 
union”, grupującej eksporte­
rów sprzętu i aparatury me­
dycznej z Bułgarii CSRS. 
NRD, Polski, Węgier i Zwią­
zku Radzieckiego. Wśród kra­
jów zachodnich znalazły się 
renomowane w świecie firmy 
z Austrii. Belgii, Danii, Fran­
cji, Hclandii, Japonii, RFN, 
Szwajcarii, Szwecji, USA, 
Wielkiej Brytanii i Włoch.

przybył do Brazylii
W sobotę przybył do Rio 

de Janeiro b. prezydent Por­
tugalii Antonio de Spinola. 
Został on wydalony ze Szwaj­
carii przez władze tego kraju, 
ponieważ naruszył obowiązują 
ce tam przepisy zabraniające 
cudzoziemcom prowadzenia 
działalności politycznej.

Dochodzenie przeprowadzone 
przez władze szwajcarskie po 
zwaliło ustalić, że de Spinela, 
który przebywał, w tym kraju 
„ze względów zdrowotnych”, 
prowadził pertraktacje na te­
mat uzyskania broni i amuni­
cji w celu dokonania zamachu 
stanu w Portugalii.

Rzecznik brazylijskiego mi­
nisterstwa spraw zagran:cz- 
nych oświadczył, że posiadane 
przez de Spinolę dokumenty 
brazylijskie zachowały swą 
ważność, jednakże były gene­
rał nie będzie mógł składać ja 
kichkolwiek oświadczeń o cha 
rakterze politycznym, ani u- 
czeętniczyć w innych formach 
działalności politycznej pod­
czas pobytu w Brazylii. (PAP)

Jeszcze w świątecznej atmosferze, choć już po oficjalnych 
obchodach Dnia Pracownika Służby Zdrowia, odbyły się w 
sobotę w Poznaniu dwa spotkania młodzieży z lekarzami.
Corocznym zwyczajem, do 

studenckiego klubu „Wawrzy­
nek”, ria zaproszenie Socjalis­
tycznego Zwdązku Studentów 
Polskich, dyrekcji Zespołu O-
pieki Zdrowotnej dla 
tów, przedstawicieli 
— przybyli lekarze i 
nicy Akademickiej

Studen- 
uczelni 

pracow- 
Służby

Zdrowia. W uznaniu jej zasług 
w ciągłym rozwijaniu i dosko 
naleniu opieki medycznej nad 
studentami — najbardziej za­
służonym wręczono Honorowe 
Odznaki Miasta Poznania, dy 
plomy uznania, nagrody i Ho 
norowe Odznaki SZSP.

Bardziej kameralny charak­
ter miało spotkanie przedsta­
wicieli Zespołu do spraw 
Zdrowia Młodzieży, działające 
go przy Federacji Socjalistycz 
nych Związków Młodzieży Pol

skiej — z wielkim przyjacie­
lem dzieci i młodych — profe 
sorem Wiktorem Degą.

Działacze młodzieżowi mó­
wili o swojej działalności, pla 
nach i zamierzeniach na przy­
szłość.

Profesor Wiktor Dega podzielił 
się z młodzieżą swymi przeboga­
tymi doświadczeniami z zakresu 
rehabilitacji inwalidów. Wyjaśnił, 
że aby walka z kalectwem była w 
pełni skuteczna, trzeba nie tylko 
doskonałych lekarzy operujących 
najtrudniejsze okaleczenia, ale ta 
kiego powiązania wielu różnych 
czynników, by ludzi kalekich moż

W niedzielę w godzinach po­
południowych minister M. Śli­
wiński spotkał się z dzienni­
karzami. Podzielił się swoją 
opinią o „Salmedzie-76” ja­
ko o cennej płaszczyźnie wy. 
miany doświadczeń oraz odpo­
wiadał na pytania związane z 
perspektywami zaopatrywania 
polskich placówek medycz­
nych w nowoczesny sprzęt 
krajowy i zagraniczny, (len)

na byle potem włączyć nurt
normalnego życia. W tym skom-
plikowanym procesie podkre-
ślił profesor — organizacje mło­
dzieżowe mogą i powinny znaleźć 
dla siebie wiele konkretnych za­
dań. (len)

„ Koziołki"
I losowanie

1, 3, 4, 19, 39 (46)
II losowanie

1, 8, 11, 31, 46 (34) 
Banderola 61264

„ Toto-Lotek"
I losowanie

4, 5, 8, 12, 17, 22 (19)
II losowanie

4. 5'# 13, 17, 33, 42
Banderola 844955___ J__  /

Finansowe machinacje 
brytyjskich 

koncernów naftowych
Dwa wielkie brytyjskie kon 

cerny naftowe zostały oskar­
żone o dawanie łapówek wło­
skim działaczom politycznym, 
aby umocnić swoje pozycje we 
Włoszech. Ministerstwo Finan­
sów W. Brytanii poinformowa­
ło, że wśród międzynarodo­
wych koncernów naftowych, 
których działalność jest oboc- 
nie przedmiotem śledztwa we 
Włoszech w związku z aferą 
korupcyjną, znajduje się „Bri 
tish Petroleum”, w którym 47 
proc, akcji należy do rządu 
brytyjskiego. W nieuczciwe ma 
chinacje we Włoszech zamie­
szana jest również druga spół­
ka naftowa, brytyjsko-holen- 
derska „Royal-Dutch-Shell”.

Obce koncerny naftowe mia 
ły przekazać okcło 5 min fun­
tów szterlingów włoskim dzia­
łaczom politycznym, którzy 
pomogli tym firmom w osiąg­
nięciu większych zysków.

Udział koncernów brytyj­
skich w machinacjach finan­
sowych stanie się z pewnością 
przedmiotem oficjalnego śledz­
twa w samej W. Brytanii. 
Przewodniczący jednej z ko­
misji brytyjskiej Izby Gmin, 
Russel Kerjr oświadczył, że za­
żąda wszczęcia oficjalnego 
śledztwa. (PAP)
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Polonijne spotkania w kraju
Wśród licznych imprez, któ re w br. przygotowano dla po­

lonijnych gości, trzy z .nich w j suwają się na plan pierwszy. 
Będą t°: kolejna już wizyta p rzedstawicieli polonijnych sfer 
gospodarczych, spotkanie lęka rzy polskiego pochodzenia, a 
także tradycyjny festiwal zespołów chóralnych.

pierwszego 
szym kraju

nią tylko w na-
Ministerstw

.Polonijne forum gospodar- 
cze—76”, które w dniach 15-19 
czerwca odbędzie sięt w Po­
znaniu i Warszawie, będzie 
drugim, po „Kooperacji 75”, 
spotkaniem przemysłowców i 
handlowców polskiego pocho-

Śmiertelne żniwo 
w Irlandii Północnej
Nierozwiązany konflikt spo­

łeczny w Irlandii Północnej i 
wyrosły na jego gruncie ter­
roryzm, wciąż przynoszą no­
we ofiary. W piątek, w wyni­
ku dwóch zamachów bombo­
wych 2 osoby poniosły śmierć, 
a 19 zostało rannych. Obu za­
machów dokonano na tawer­
ny, w których bywają katoli­
cy. W miejscowości Armagh. 
śmierć poniósł 73-letni starzec,
a 14 osób zostało 
Drugiego zamachu 
w Belfaście, gdzie 
letni mężczyzna, a 
odniosło 5 dalszych

rannych, 
dokonano 

zginął 51- 
obrażenia 
osób. Oby

dwóch zamachów dokonano w 
ten sam sposób — wrzucając 
z przejeżdżającego samochodu 
ładunek wybuchowy do zatło­
czonych tawern.

Od chwili wybuchu 7-letnie 
go konfliktu domowego w Ir­
landii Północnej śmierć po­
niosło 1 497 osób (AP)

dzenia z przedstawicielami poi 
skich central handlu zagrani­
cznego, przemysłu oraz spół- 
dżielczości.

Ilość zgłoszeń, coraz więk­
sze zainteresowanie możliwo­
ściami współpracy z krajem, a 
'także wyraźny w ostatnim cza 
sie wzrost wymiany handlo­
wej między polonijnymi ko­
łami gospodarczymi a centra­
lami krajowymi — pozwala 
przewidywać rekordową obsa 
dę tegorocznego spotkania.

Jego pierwsza część odbędzie 
się na Międzynarodowych Tar 
gach Poznańskich i poświęco­
na zostanie przede wszyst­
kim rozmowom handlowym; 
druga — w Warszawie — bę­
dzie miała charakter konferen 
cji na temat możliwości dal­
szego rozwoju wymiany han­
dlowej, podejmowania koope­
racji przemysłowej, a także 
prowadzenia działalności gos­
podarczej przez naszych roda 
ków z zagranicy na terenie 
kraju.

Po raz pierwszy natomiast 
spotka się w kraju liczne gro 
no lekarzy polskiego pochodzę 
nia ze Stanów Zjednoczonych, 
Kanady, Wielkiej Brytanii, 
Francji i wielu innych państw. 
Piękna okazja do tego spotka­
nia, które odbędzie się w * 
sierpniu w Warszawie i Krakr 
wie, stanowi 200-letnia rocz­
nica ustanowienia w Polsce —

Zdrowia. Nasi rodacy — nau­
kowcy i lekarze praktycy u- 
czestniczyć będą w sympozjun 
naukowym, poświęconym m. 
in. dorobkowi medycyny pol­
skiej; spotkają się oni z pol­
skimi kolegami, zwiedzą pla­
cówki ochrony zdrowia, reha-
bilitacji zawodowej, 
ria, a także teren 
szpitala — Pomnika 
Zdrowia Dziecka.

sanato- 
budowy 

Centrum

Szczególną pozycję w polo­
nijnym amatorskim ruchu ar­
tystycznym zajmują zespoły 
wokalne. Tradycje wielu chó­
rów sięgają niejednokrotnie 
blisko 100 lat; zespoły śpiewa 
cze zapisały chlubne karty 
krzewienia pieśni i słowa poi 
skeigo na obczyźnie. Swą dzia­
łalnością umacniały poczucie 
więzi z ojczyzną przodków.

Letnie spotkania w Kosza­
linie stały się już tradycją — 
w br. odbędzie się tam III 
Festiwal Chórów Polonijnych. 
Ta, odbywająca się co 3 lata 
impreza, stanowi dobrą oka­
zję zaprezentowania w kraju 
dorobku polonijnych zespołów 
śpiewaczych. Festiwal daje 
także naszym gościom możli­
wość bezpośrednich spotkań z 
polskimi twórcami i zespołami 
chóralnymi, wymiany doświad 
czeń i wzbogacania repertua­
ru, a także* żywego kontaktu z 
dorobkierp kultury polskiej w 
różnych dziedzinach. (PAP)

Wielkopolscy drogowcy
Trwa walka o władzę najlepsi w kraju

Oficjalne kontrdemonstracje 
i wiece w Chinach

Już po raz trzeci wielkopol­
scy drogowcy zajęli I miejsce 
we współzawodnictwie mię­
d z y z a k lądowym z doby?

Już trzeci dzień trwają w P ekinie przemarsze i pochody 
zorganizowane przez władze, przedstawicieli instytucji, mi­
nisterstw, przedsiębiorstw i szkół. Jest to kontrdemonstracja
na powszechne i w zasadzie samorzutne uczczenie przed 
kilku dniami pamięci premiera Czou En-laja, który w opi­
nii społecznej stał,się symbolem sprzeciwu wobec rady-
kalnej polityki kierownictwa
Demonstranci również nie-

śli w sobotę portrety Mao-
Tse-tunga, karykatury Teng 
Siao-pinga oraz hasła krytyku 
jące Tenga, ponieważ „upar-
cie nie uznaje krytyki ze 
ny Mao i KC KPCh”.

Zarówno w Pekinie jak 
innych miastach, a także

stro

i w 
na 
naprowincji organizuje się 

szeroką skalę wiece obrony

i chińskiego.
wych”, przeczą temu nadcho­
dzące z opóźnieniem nieoficjal 
nymi kanałami relacje z róż­
nych prowincji. Okazuje się, 
że manifestacja wyrażająca 
hołd pamięci Czou En-laja od 
była się w największym mie­
ście Chin, Szanghaju — do- 

• tychczasowej „fortecy” rady­
kałów.

stanowiska Mao
Centralnego, poparcia

Komitetu
linii

przewodniczącego ChRL oraz
ostatnich decyzji Biura Poli-
tycznego dotyczących usunię­
cia Teng Siao-pinga i awansu 
Hua Kuo-fenga. Mówcy, m. 
in. członek BP KC, przewód 
niczący Komitetu Rewolucyj­
nego Pekinu Wu Teh. przyzna 
ją że obecnie w wewnętrz­
nej walce politycznej pojawi­
ła się nowa tendencja, którą 
trzeba — jak twierdzą — u-« 
ważnie śledzić.

W związku z tym Wu Teh 
wezwał do zwiększenia czujno 
ści i zdecydowanego dławie­
nia „kontrrewolucjonistów” 
jak również pogłębienia kry­
tyki tzw. prawicowego wiatru 
i Teng Siao-pinga. Niezależnie 
°d groźnych słów, Biuro Poli­
tyczne KC nadal podkreśla 
ważność dyrektyw KC, która 
kategorycznie zabrania two­
rzenia w jakiejkolwiek formie, 
znanych z. okresu rewolucji 
kulturalnej „bojowych grup” 
oraz utrzymywania szerokich 
kontaktów między różnymi ko 
lektywami, które kiedyś słu­
żyły do tzw. wymiany rewolu­
cyjnych doświadczeń.

Obie tendencje — powszech 
ne kontrdemonstracje i wysił 
ki trzymania na wodzy na- 
cniętności politycznych — zda­
niem obserwatorów, świadczą 
ze opozycyjny ruch na rzecz 
linii wewnętrznej polityki 
Czou En-laja jest silny. Bezpo 
średnie starcie z nim mogło­
by spowodować trudny do 
panowania zamęt. Aczkol­
wiek w oficjalnych wystąpie­
niach szermuje się argumen­
tem o zamierzonym i zaplano 
wanym na Tien An Men — 
Placu Niebiańskiego Spokoju 
— „kontrrewolucyjnym incy­
dencie garstki wrogów klaso-

Na przybywających do Pe­
kinu pociągach kolejarze z 
prowincji wymalowali przed 
kilku dniami hasła, podkreśla 
jące znaczenie polityki Czou 
En-laja. Ocenia się, że w 
większości stolic prowincjonal 
nych odbyły się ostatnio ma­
nifestacje na rzecz kursu po­
litycznego Czou i to spowodo

sztandar przechodni Rady Mi­
nistrów oraz Centralnej Rady 
Związków Zawodowych za 
wyniki osiągnięte w 1975 roku. 
Sztandar i I miejsce przy\adł-j 
w udziale, załodze. Dyrekcji, 
Okręgowej Dróg Publicznych 
w Poznaniu, działającej na te­
renie województw: kaliskiego, 
konińskiego, leszczyńskiego i 
poznańskiego.

DOKP kieruje działalnością 
23 jednostek, w tym 19 rejo­
nów dróg publicznych, Rejo­
nem Budowy Dróg i Mostów 
w Poznaniu. Okręgowym Za­
kładem Transportu i Maszyn 
Drogowych z siedzibą w Ro­
goźnie, Zakładem Produkcji 
Pomocniczej w Kaliszu oraz 
Rejonem Eksploatacji Kamie­
nia w Legnicy. 8-tysięczna za­
łoga czuwa nad stanem ponad 
12 000 kilometrów dróg. W o- 
statnich latach, a szczególnie 
w 1975 roku, wprowadzono do 
□redukcji wiele interesują­
cych rozwiązań technicznych 
wzrosła wyraźnie jakość i tem­
po pracy, co miało istotny

wało. że w całym kraju trwa- I wpływ na zdobycie przez wiel-
ją oficjalne 
cje. (PAP)

kontrdemonstra- I kooolskich drogowców przo- 
• dującej pozycji w kraju, (s)

na insi
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Na polu zakamienionym 
zbiory są o 10—15 pro­
cent niższe, bo ograni­

czona jest powierzchnia dla we 
getacji roślin. Ponadto kamie­
nie polne często stają się przy­
czyną awarii maszyn rolni­
czych, które tym są podatniej- 
sze na uszkodzenia przez ka 
mienie im bardziej są skompli 
kowane. Kombajny zbożowe i 
buraczane, kosiarki i inne cen­
ne maszyny bywają przez wie­
le godzin wyłączone z pracy na

to piękne 
piękne

Piętnaście lat temu świat 
zelektryzowała wiado­
mość o pierwszej kos­

micznej wyprawie człowieka. 
Sztuki tej dokonał radziecki 
pilot-kosmonauta, Jurij Gaga­
rin. Jego słynny lot trwał tyl 
ko jedną godzinę i czterdzie­
ści osiem minut, i w tym cza 
sie statek kosmiczny „Wostok” 
raz okrążył kulę ziemską. .

W swoich relacjach Gaga­
rin zachwycał się kolorami 
Ziemi, bielą chmur i niebies­
kim odcieniem oceanów. W 
trakcie lotu był zbyt zajęty 
wykonywaniem złożonego pro 
gramu badań i nie miał cza­
su na podziwianie 5vidoków. 
Kiedy po tragicznej śmierci 
Gagarina odtwarzano fragmen 
ty jego rozmów, jakie prowa 
dził z ośrodkiem kontroli lo­
tów w czasie tej historycznej 
wyprawy, można się było 
przekonać, ile musiał wykonać 
różnych operacji w ciągu nie 
spełna dwóch godzin. Główny 
mi punktami programu były 
obserwacje reakcji organizmu 
ludzkiego na stan nieważko­
ści, pomiary własności fizycz. 
nych górnych warstw atmosfe 
ry oraz obserwacje powierzch 
ni Ziemi. Po raz pierwszy 
człowiek mógł też patrzeć na 
gwiazdy nie przez grubą war 
stwę powietrza, a bezpośred­
nio z przestrzeni kosmicznej. 
Tylko raz w trakcie tego lo­
tu Gagarina poniosła euforia, 
kiedy „Wostok” wchodził zno 
wu w obszar oświetlony słoń 
cem. Wyraźnie brakowało mu 
wówczas słów, powtarzał lyl 
ko: „jakie to piękne, jakie 
piękne”.

Od czasu lotu Gagarina kil­
kudziesięciu ludzi doznało 
tych niezwykłych wrażeń. Do 
niesienia o kolejnych wypra­
wach kosmicznych bardzo spo 
wszedniały. Szybko, nadspo­
dziewanie szybko przyzwy­
czailiśmy się do ty.ch wiado­
mości, Sceptycy powiadali, że 
wyprawy kosmiczne są nie­
zwykłymi, bardzo drogimi wy 
prawami dla wybranych, ale 
dla nas, zwykłych ludzi ni­
gdy nie będą miały żadnego 
znaczenia. W jednym się nie 
mylili — są to nadal i jesz­
cze długo pozostaną wyprawa 
mi dla wybranych — dla od­
ważnych, sprawnych fizycz­
nie, wszechstronnie wykształ­
conych i przygotowanych kos 
monautów. Mylili się jednak 
twierdząc, że wyprawy kos­
miczne nie przyniosą żadnych 
efektów każdemu z nas. Łat­
wo się przekonać, że tak nie 
jest.

Warunki lotów kosmicznych 
stawiają bardzo trudne wy­
magania technologiczne. Ni­
gdzie w ziemskich warunkach 
nie trzeba przygotowywać ma 
teriałów, które byłyby odpor 
ne i na bardzo niskie i na 
bardzo wysokie temperatury.

Jurij Gagarin — pierwszy kos­
monauta.

CAF — TASS

Statek kosmiczny pod wzglę-
dem dokładności precyzji
wykonania, przewyższa naj­
bardziej subtelne urządzenia, 
jakimi się posługiwał czło­
wiek do tej pory. Ograniczona 
objętość i ograniczony ciężar 
statku kosmicznego zmusił 
projektantów do szukania no­
wych rozwiązań, do maksy­
malnej miniaturyzacji przy­
rządów.

Rozwiązanie tych trudnych 
problemów przyniosło całkiem 
nieoczekiwane korzyści. No 
choćby coraz powszechniej 
stosowany teflon. Ktokolwiek 
choć raz gotował w garnku, 
pokrytym teflonem tego nie 
trzeba przekonywać o wyższo 
ści takich naczyń nad trady­
cyjnymi emaliowanymi czy 
aluminiowymi. Miniaturyzacja 
skomplikowanych obwodów 
elektronicznych otworzyła 
możliwości konstrukcji kie­
szonkowych kalkulatorów. 
Moc obliczeniowa takiego naj 
nowocześniejszego pudełeczka 
przewyższa już teraz moc obli 
czeniową pierwszego kompwte 
ra, zbudowanego przy wyko­
rzystaniu lamp radiowych, 
który z ledwością mieścił się 
w ogromnej hali. Dzięki pro­
gramom kosmicznym, dyspo­
nujemy obecnie nowymi, lek­
kimi i bardzo wytrzymałymi 
stopami aluminium.

Program badań kosmicznych 
przyniósł też wiele korzyści 
pośrednich. Trzy wybijają się 
tu wyraźnie. Są to nowe spo­
soby łączności oraz obserwa­
cje meteorologiczne i geolo­
giczne. Możemy oglądać Igrzy 
ska Olimpijskie dzięki sateli­
tarnej sieci łączności telewi­
zyjnej, która pokrywa obecnie 
praktycznie całą kulę ziemską. 
Coraz to dokładniejsze prog­
nozy pogody, a w szczególno­
ści wczesne ostrzeżenia o hu­
raganach i tajfunach stały się 
możliwe dzięki ciągłym obser 
wacjom pokrywy chmur przy 
pomocy meteorologicznych 
sztucznych satelitów Ziemi.

Na kamieniu kiepsko rośnie
polach, właśnie na skutek awa­
rii spowodowanych kamienia­
mi. Dlatego usuwanie kamieni 
z pól jest jednym z koniecz­
nych zabiegów agrótechnicz. 
nych, warunkujących podwyż­
szenie plonów i niższe koszty 
ich zbiorów.

Kamienie są na każdym po­
lu; co roku wygrzebują je z 
wnętrza ziemi lemiesze pługów 
i co roku na no^’o trzeba te 
kamienie usuwać — trochę to 
„Syzyfowa praca”, ale jest opla 
calna i konieczna.

Na polach w Leszczyńskiem 
znamienne są różnice, jakie się 
obserwuje między polami chłop 
skimi i PGR-owskimi. Niestety 
pola państwowych gospodarstw 
najczęściej są o wiele bardziej 
zakamienione niż indywidual­
nych rolników. Oczywiście trud 
niej jest oczyścić z kamieni kil_ 
kaset hektarów niż kilka. A by 
wa, że na jednym hektarze 
można zebrać wiosną lub je- 
sienią nawet po kilkadziesiąt 
ton kamieni.

Na świecie istnieją maszyny 
do ich zbierania. Prototypy ta-

kich maszyn powstały również 
w Polsce. W Kombinacie PGR 
Grabice w województwie zielo­
nogórskim zdał praktyczny egza 
min mechaniczny zbieracz ka­
mieni o wydajności 8—10 hek. 
tarów dziennie, zaprojektowa­
ny przez mgr. inż. Bogusława 
Paradę — pracownika tegoż 
kombinatu. Konstruktor ma­
szynę opatentował i teraz szu­
ka producenta. A dopytują się 
już o tę maszvnę dyrektorzy 
Państwowych Gospodarstw Roi 
nych, którzy mieli okazję ob­
serwować jej działanie w polu. 
Np. w Leszczyńskiem natych. 
miast zakupiłyby kilka zbiera­
czy te PGR-y, które kooperu­
ją z przetwórnią owoców i 
warzyw w Pudliszkach. Tam, 
na polach z groszkiem do zbio­
ru wykorzystuje się drogie, 
francuskie kombajny — każdy 
kosztuje przeszło 2 min zł. Te 
kombajny do zielonego groszku 
bardzo są wrażliwe na awarie.

Oby jak najprędzej rolni­
ctwo polskie otrzymało maszy­
ny d® oczyszczania pól z ka­
mieni — to powszechne życze­
nie wszystkich rolników. Nie

Dokładna analiza kształtu po 
wierzchni Ziemi na podstawie 
zdjęć wykonywanych w róż­
nych długościach fali przez 
satelity umożliwiła precyzyjne 
przewidywanie miejsc, gdzie 
znajdują się złoża cennych mi 
nerałów oraz otworzyła nowe 
możliwości badań geologicz­
nych i bardzo dokładnych po­
miarów topograficznych. Przy 
pom'ocy obserwacji satelitar­
nych można szacować zbiory 
płodów rolnych oraz wykry­
wać awarie sieci elektrycz­
nych.

Trudno jest przewidzieć, do 
jakich zastosowań zostaną wy 
korzystane zdobycze technolo­
giczne, które umożliwiają wy­
słanie sond kosmicznych do 
najdalszych planet układu sło 
necznego. W tej chwili wiado- 1 
mo już, że przy ich pomocy 
można będzie sprawdzać jedną 
z najważniejszych teorii fizycz 
nych — ogólną teorię względ 
ności. Ogólna teoria względ­
ności przewiduje na przykład, 
że światło na przebycie tej 
samej ustalonej drogi potrzebo
wać będzie więcej czasu, 
li przebiegać ono będzie 
lu grawitacyjnym. Pola 
witacyjne wytwarzane

jeże- 
w po 
gra- 

przez
Słońce ' i planety są jednak 
bardzo słabe i te odstępstwa 
są niewielkie. Dopiero dokład­
ności, jakie są wymagane 
przy pomiarach położenia sond 
kosmicznych oraz możliwości 
przekazywania sygnałów radio 
wych między sondą kosmicz­
ną, a ustalonym punktem na 
powierzchni Ziemi mogą ujaw 
nić te różnice i w ten sposób 
potwierdzić lub obalić teorię, 
którą na podstawie kilku pro 
stych podstawowych założeń 
zbudował Einstein.

Kiedy dziewiętnaście lat te­
mu nad powierzchnią Ziemi 
zaczęło krążyć pierwsze sztucz 
nie, zbudowane ręką człowie­
ka ciało niebieskie, a piętna­
ście lat temu człowiek poszybo 
wał w przestrzeń kosmiczną, i 
nikt nie przypuszczał, że na tej 
drodze do gwiazd czeka nas 
tyle niespodzianek.

dr PIOTR CZANOWSKI

które SKR-y zamierzają nato 
miast obciążać kosztami na­
prawy maszyn tych usługo­
biorców, na których polach z 
powodu dużej ilości kamieni 
nastąpiła awaria.

Tymczasem kamienie zbiera 
się u nas ręcznie. Od 26 marca 
od 6 kwietnia w każdej gmi­
nie województwa leszczyńskie­
go kamienie zbierali członko­
wie organizacji młodzieżowych. 
To, co uzbierali — kilkaset ton 
— przeznaczone zostanie na bu 
dowę dróg lokalnych. Oto jesz­
cze jedna korzyść z kamieni poi 
nych. Są one znakomitym ma­
teriałem budowlanym, zwłasz­
cza na części fundamentowe 
budynków, dotąd wykonywane 
najczęściej z deficytowego ce­
mentu.

Wracając jednak do zbioru 
kamieni, wypada przyklasnąć 
inicjatywie młodzieży leszczyń­
skiej wsi — lecz zaraz trzeba 
stwierdzić z żalem, że to tylko 
kilkudniowa akcja, a kamienie 
trzeba przecież zbierać aż do 
skutku — zwłaszcza na polach 
PGR-ów; Dlatego postulował-

bym zawieranie umów przez 
dyrekcję PGR z grupami mło­
dzieży na zbieranie kamieni za 
określoną opłatą i z pomocą 
transportową przedsiębiorstw 
rolnych. Młodzież szkolna — 
także miejska — miałaby oka­
zję zarobić choćby na atrak­
cyjne spędzenie wakacji, a po­
la mogłyby więcej rodzić. Zysk 
byłby obopólny. A my mogli­
byśmy wręczyć ,.Medal za ini­
cjatywę”.

Żeby więcej zyskać — trzeba 
trochę wydać — mówi stare po­
rzekadło. Dotychczasowe prak­
tyki PGR-ów dowodzą, jed­
nak że niechętne są one an­
gażowaniu swoicłi pieniędzy w 
zbiórkę kamieni dokonywaną 
przez dzieci i młodzież szkolną; 
przy braku jakiegokolwiek wy 
nagrodzenia czy choćby ciepłej 
go poczęstunku dla przebywa­
jących przez cały dzień na świe 
żym powietrzu „zbieraczy”, ich 
praca jest mało wydajna. War­
to się tu odwołać do rachunku 
ekonomicznego i pamiętać, że 
......na kamieniu nic nie uroś 
nie”.

TOMASZ TALARCZTK
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KWIECIEŃ
• 12

Poniedziałek

Juliusza 
Wiktora

Słońce: 4.49—18.33

Najlepsi w kraju

Jeżyckiego ZOZ-u droga do sukcesŁ TEATRY a

POLSKI — g. 19 „Okapi”.
SCENA PROPOZYCJI „PRÓBY” 

(malarnia Teatru PoiskiegoJ — g. 
18 „Terminator”.

Ł KiNA 1

KDF MUZA — g. 10. 12.30, 15.30 
„Był sobie glina” (fr. 15 1.), g. 18, 
20 „Partita na instrument drew­
niany” (poi. 15 1.).

APOLLO — g. 15. 17.30, 20 ..Por­
tret rodzinny we wnętrzu” (wł.-fr. 
1J 1.).

BAŁTYK — g. 10 12^0. 15.30,
18, 20.15 „Miłość vv godzinach nad­
liczbowych” (ang. 15 1.).

GONG — g. lo, 12. 2u „Grzeszna 
natura” (wł. 18 1.), g 16, 18 „Yu- 

1 riko moja miłość” (jap.-radź. b.o.).
GRUNWALD — g. 17, 19.M „Sa­

motny detektyw McQ” (USA 15 1.).
GWIAZDA — g. 10. 12. 14. 16 18 

'l „Przedmałżeńskie podboje” (czes.
d 15 1.), g. 20 „Jestem niewiernym

mężem” (fr. 18 1.).
, KOSMOS _ g. 17.30 MDKF 

„Klaps” (s. zamkn.)). g. 20 „Jaro­
sław Dąbrowski’ (poi. b.o.).

! MALTA — g 16, 18. 20 „Doktor 
, Mladen” (jug. 15 1.).

MINIATURKA — g. 15.30 „Nie 
oszukuj kochanie” (NRD b.o.), g. 

' 17.30. 19.45 „Samuraj i kowboje”
। (fr. 15 1.).
. OLIMPIA — g. 10. 12.30. 15, 17.30 

„Romans jakich wiele” (wł. 18 1.).
1 g. 20 — s. zamkn.
< OSIEDLE — g. 16, 19 „Wiosenne 
> kłopoty” (radź b.o.).
. , PANCERNIAK — g. 17 „Noce i 

dnie” (poi. 15 1.), — cz. I; g. 19.30 
1 — cz. II.

< RIALTO —ig. 10. 12.30. 15.15,
e j 17.30, 20 „Mazepa” (poi. 15 1.).

TĘCZA — s. zamkn. DKF „Hipo
I lit”.

WARTA — g. 10, 13. 16, 19 „Ka- 
< zinsierz Wielki” (poi. 15 1.).
; WILDA _ g. 10, 12.30, 15.30. 18,
, 20.15 „Nocne widma” (ang. 18 1.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18
' „Rzym”.
3 ZOO — ul. Krańcowa i ul. Zwie 
aj rzyniecka — g. 9—18.

> g .KOKCERTY 1
j

AULA UAM — g. 19.30 — Kon- 
| cert Chóru Chłopięcego i Meskie- 
§ go PFP pod dyr. Stefana Stuli- 
? grosza.

I r byiury 3
i j •

SZPITALE*: interna, chirurgia, 
'i okulistyka. ,neurologia, laryngolo­

gia — ul. Lutycka; chirurgia dzie­
cięca — ul. Krysiewicza 7.

‘ Wojewódzka Stacja Pogotowia 
i Ratunkowego w Poznaniu ul. 
[u Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
; nagłe zachorowania w domu, po- 
' 3 rady lekarskie i w miejscach pu- 
-I blicznych — tel. 999.

Podstacje: uL Bukowa A, tel.
32-12-61: Osiedle Piastowskie 15 tel.

' 722-24; ul. Ugory 18. tel. 592-30 Pod- 
stacja położn.-ginekologiczna, ul. 

, , Jackowskiego 41". tel 419-268: ul.
Kościuszki 103. tel 544-44: Luboń. 

* ‘ tel. 99 i 544-44; Swarzędz — tel.
• 209 i 544-44.

11 ‘ Centralny Ośrodek Informacji 
51 Poznańskiej Służby Zdrowia czyn- 
. 1 ny codziennie g 7—22. tel. 989 
‘ ( Telefon Zaufania — 988 czynny 

cała dobę, al Marcinkowskiego — 
I dyżurują: lekarz psychiatra wzgl 
| psycholog. Porady prawne głównie 
। z zakresu prawa rodzinnego, opie­

kuńczego. leczenia odwykowego i
I chorób społecznych, tel. 522-51.
j Apteki tylko dyżury nocne:

Dąbrowskiego 149. Dzierżyńskiego 
: ' 349. Głogowska 107/109 Główna 53. 
: łj Mickiewicza 22. Mazowiecka 12. 
M Kórnicka 24. Słowiańska. Staro- 

j łęcka 18. al. Marcinkowskiego 11 
(całą dobę).

| K MEW 1

PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 
przyjaciół; 8.35 Nowości muzyki 

■ instrumentalnej: 9.05 Dla kl I i 
j 1 11 (cykl matematyczny). „Raz, 
ii; i dwa. trzy... i co dalej?”: 9.25 Ze­

społy lud. • radiofonii zagranicz- 
, nych; 16.08 Tańce z różnych epok;

10.31 ..Dom nad łąkami” — fragm. 
10; 10.10 Jazzowe grupy wokalne; 
11.12 Górnik — ekspres muzycz­
ny z Katow-ic: 11.30 Konc. przed 
hejnałem; 12.25 Kwietniowe mel.; 
12.45 Rolniczy kwadrans: 13 „Czer 
wone gitary” wczoraj i dziś: 13.15 

1 Rytm, rynek reklama: 13.35 Wieś
tańczv i śpiewa- 14 Małv konc.

, polskiej muz. ponularnej: 14.25
; Rytmy młodych: 15.10 Z polskiej
I fnnoteki- 15.35 Jan Ptaszyn-Wró- 

, . blewski przedstawia: 16.11 Prono- 
: życie do T,is1v Przeboiów: 16.30 
'Aktualności kultur.; 16.35 Z pły- 

1 tv S Turrentine’a: 17 Radioku- 
■ tier; 17.20 Mistrzostwa Świata vr 
•hokeju na lodzie w Katowicach. 
,Tr.e"z Polska — RFN; Muz.

i Aktualności (w nrzerwie meczu): 
' 19.35 Z nagrań Ork PR i TV nod 

• dyr. S. Rachonia: 20.05 Naukowcy 
I— rolnikom: 20.20 nźw. plakat re- 
Idamowy; 20.35 Koncert życzeń; 
21.95 Kronika sportowa oraz Stu 

, tdio Mistrzostw Świata w hokeju 
na lodzie w Katowicach: 21.15 

'Aktorzy i piosenka; 21.40 Z archi 
■wum jazzu: 22 20 Na trąbce era 

' (Fdd'e Calvert- 22.30 Proponujemy 
i? ronraszams’: ?’.<5 Mini recital
W. Warskiej- 23.i" Koresnonden- 
rła z zagranmy; 23.15 Muzyka na 
estradach świata.

Wiadomości: 0.01. 1. 2. 3. 4. 5. 8, 
3, 10, 12.05. 15. 16. 19.20, 20. 21. 22. 23.

PROGRAM II: 7.35 And. publi­
cystyczna: 8.35 My 76: 8.45 Mo­
tywy lud. w twórczości kompozy­
torów polskich: 9 Obrazy przyro­
dy w muzyce: 9.40 Tu Radio 

■ Moskwa; 10 „Wojenna miłość” — 
'ooow.t 10.20 J. S. Bach — Prelu­
dium i Fuga Es-dur BWV 552;

910.40 Sprawy rodzinne- 11 Dla kl. 
.VI (geografia): ..Reportaż z nól i 
lak”: 11.35 Postęp, dom nowo/
lezesność; 11.45 Od Tatr do Bałty-
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W niedzielę

Pod znakiem zakupów 
i ...nauki chodzenia

W sprawach lokalowych

Około dwustu czytelników 
skorzystało z porad

Są dwa dni w roku ,w które większą część mieszkańców 
Grodu Przemysława (i nie tylko) ogarnia szał zaku­
pów. Są to niedziele poprzedzające Wielkanoc i Gwiaz­

dkę. Wyruszamy wtedy na miasto całymi rodzinami. Panie, 
biegają za przeróżnymi produktami, przyprawami itp., z 
których potem tworzone będą arcydzieła domowej sztuki 
kulinarnej, panowie posłusznie drepcą za swoimi połowica­
mi, dźwigając wypełnione siatki i pilnując pociech.

W naszych wędrówkach po niedzielnym Poznaniu zawitaliś 
my do najpopularniejszego sklepu spożywczego w naszym 
mieście — Domu Handlowego „Delikatesy”, zwanego popu­
larnie Super-samem z 27 Grudnia. Na obu kondygnacjach 
duży ruch. Personel pod fachowym kierownictwem Broni­
sławy Pawlak (parter) i Jerzego Jaworskiego (I piętro) uwi­
jał się jak w ukropie, aby z jędnej strony przyspieszyć 
przepływ klientów (kolejki po koszyki były czasami bardzo 
długie), a z drugiej w razie potrzeby dowieźć towar z pod­
ręcznych magazynów. W innych punktach handlowych było 
podobnie i nie będzie chyba przesady, jeżeli stwierdzimy, iż 

poznańskim handlowcom należą się słowa uznania za ofiarną, 
pełną poświęcenia pracę w tę niedzielę.

Ruch panował w sklepach, tłoczno było na chodnikach i 
jezdniach. Porządek panował wzorowy* m. in. dzięki,., man­
datom, które funkcjonariusze MO aplikowali najbardziej 
niesfornym kierowcom i osobom pieszym. A milicjantów 
było szczególnie dużo, gdyż właśnie w niedzielę odby­
wała się w największych miastach naszego kraju, w tym 
również w Poznaniu, wielka akcja milicyjno-radiowa, . po­
święcona głównie bezpieczeństwu pieszych w ruchu drogo­
wym. Zmobilizowano wszelkie dostępne rezerwy, na ulice 
wyjechały wozy propagandowe z głośnikami. Milicjanci 
zwracali uwagę, pouczali lub przekonywali. W sytuacjach zaś 
naprawdę beznadziejnych, kiedy delikwent nie mógł zrozu­
mieć dlaczego ma przechodzić przez jezdnię wyznaczonym 
przejściem, a nie tam, gdzie jemu się podoba nakładali man­
daty. Rueh na ulicach jest coraz większy i, niestety, niema 
już na nich miejsca na indywidualne zachcianki. Każdy mu­
si się dostosować do przepisów Kodeksu Drogowego, (s)

telefonowano do nas już 
* w czwartek i w piątek 

ód rana (niestety, niepotrzeb­
nie, bo nie jesteśmy kompeten 
tni do wyjaśniania zawiłych 
spraw mieszkaniowych), a w 
godzinach piątkowego dyżuro­
wania przy redakcyjnych ter 
lefonach przedstawiciele Wy­
działu Spraw Lokalowych i 
Komunalnych poznańskiego 
Urzędu Miejskiego nie mieli 
chwili wytchnienia. Odpowie­
dzi udzielali tym razem — 
oprócz dyrektora Wydziału 
mgr Zdzisława Łomińskiego i 
wicedyrektora mgr Marii Sob. 
czak — inspektor wojewódzki 
mgr Aleksandra Skotnicka o- 
raz inspektorzy Urszula Wiza 
i mgr Tadeusz Gierżban.

Do problematyki porusza­
nych zagadnień wrócimy od­
dzielnie. Obecnie zasygnalizu­
jemy tylko, że z informacji i 
porad skorzystało — jak wy­
nika z zestawienia — prawie 
dwustu czytelników, a zapew 
ne nie wszyscy zdołali się 
do redakcji podczas piątko­
wych godzin telefonicznej-, in­
formacji dodzwonić. Ustaliliś­

ku; 12.05 Czas dobrych gospoda­
rzy; 12.25 „Łabędzie stado” — 
fragm. pow.; 12.45 Francuska mu 
zyka baletowa; 13.35 Ze wsi i o 
wsi; 13.50 Konc. Chóru PR i TV 
we Wrocławiu, dyr. S. Krukow­
ski; 14.10 Wiecej. lepiej, taniej; 
14.25 Młoda Francja; 15 Program 
dla dziewcząt i chłopców-; 15.40 
Pieśni Cypriana Bazylika i Wacła 
wa z Szamotuł: 16.10 ABC żywie­
nia; 16.25 Rodzice a dziecko; 16.30 
„Maria” z musicalu „West Side 
Story”; 16.40 Magazyn informac.; 
16.50 Radioexpress; 17 Zagranicz­
ne chóry studenckie; 17.20 „Prze­
budzenie” — rep.; 17.40 Józef 
Haydn — Konc. D-dur na klawe­
syn i, brkiestrę; 18 Prokofiew: 
Suita ork.; 18.40 Zapraszamy do 
myślenia; 19 R. Schumann — I 
Symfonia B-dur op. 38 „Wiosen­
na”; 19.30 O tym warto posłu­
chać; 19.45 Recital z nagrań pia­
nisty W. Kempffa; 20.30 Koncert 
muz. operowej; 21.55 Teatr PR — 
Studio Współczesne: „Życie nie­
godne życia”; 22.35 Dzieła H. M. 
Góreckiego; 23.35 Co słychać w 
świecie; 23.40 Muz. Herbie Han- 
co c k »

Wiadomości: 4.30. 5.30. 6.30. 7.30, 
8.30. 11.30. 13.30. 18.30. 21.30. 23.30.

PROGRAM III: 7.40 Muz. zega­
rynka; 8.05 Kiermasz płyt wy­
twórni Pepita: 8.30 Co kto lubi; 
9 „Utracona cześć Katarzyny 
Blum” — ode. 6: 9.10 „Będziemy 
śpiewać o słońcu”; 9-30 Nasz rok 
76; 9.45 Utwory kameralne J.
Brahmsa: I Kwintet smyczkowy 
F-dur op. 88; 10.35 W roli głównej 
zespół Bay City Rollers; 11 Żype 
rodzinne; 11.30 Jazz ze Szwecji' — 
R. Billberg: 12.25 Za kierownicą; 
13 Powtórką z rozrywki; 13.50 
„Pierwsze morderstwo” — ode. 
pow. L. Wożnickiej; 14 Organy 
w Polsce — Frombork; 14.50 So­
nety Scarlattiego: 15.10 W kręgu 
jazzu; 15.30 Kwadrans akademic­
ki; 15.45 Standardy na saksofonie 
gra David Newman: 16 Rozszyfro 
wujemy piosenki: 16.20 Suita 
„Ikar” duetu McDonald i G-iles; 
16.45 Nasz rOk 76; 17.05 Muzyczna 
poczta UKF: 17.40 Rzecz o parnie 
ci — rep.; 18 Muzykobranie; 18.30 

my zatem z dyrekcją Wydzia­
łu SLiK, że w niedługim cza­
sie raz jeszcze powtórzymy 
naszą akcję informacyjną na 
tematy lokalowe.

Osobom zaś, które mają 
szczególnie pilne sprawy, przy 
pominamy, że wszelkich wyjaś 
nień mogą zasięgać codziennie 
w.;godzinach urzędowych w 
Wydziale Spraw Lokalowych 
i Komunalnych w swojej eks 
pozyturze Urzędu Miejskiego 
(w budynkach dawniejszych 
urzędów dzielnicowych), albo 
w każdy poniedziałek w godzi 
nach od 9 do 11 oraz od 15 do 
17 w, centralnej siedzibie Wy 
działu przy pl. Kolegiackim 
17, pokój 268. (zk)

INFORMUJEMY '
Dzisiaj: @ godz. 18 otwarcie wy 

stawy malarstwa Pawła Krom- 
holza w „Arsenale” (Stary Ry­
nek), która będzie otwarta do 2 
maja; • godz. 19 prelekcja doc. 
Z. Wrześniewskiego na temat wę­
drówek kajakowych po Skandy­
nawii w ODK „Na skarpie”, Osie­
dle Piastowskie 104.

® Muzeum — Zamek w Kórnik 
ku będzie nieczynne w dniach 
12—15 bm.

Polityka dla wszystkich; 18.45 Pio 
senki filmowe Krzysztofa Kome­
dy; 19 Pow. w wyd. dźw.: „Efli 
Briesl” — ode. 6; 19.35 Opera ty­
godnia — G. Rossiniego: „Oblęże 
nie Koryntu”; 19.50 „Utracona 
cześć Katarzyny Blum” — ode. 
pow.; 20 Ballady jazzowe K. Ko­
medy; 20.15 Na poboczu wielkiej 
polityki — fel.; 20.25 Bielszy od­
cień bluesa; 20.50 60 minut na go- 
dzinę; 21.50 Dwie wersje „Hey 
Joe”; 22.08 Gwiazda siedmiu wie 
ezorów — Lynsey De Paul: 22.15 
Trzy kwadranse jazzu — aktual­
ności — magazyn; 23 Swoje ulu­
bione wiersze recytuje M. Rayza 
cher; 23.05 Czas relaksu; 23.50 Spie 
wa A. Makowicz.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8. 10.30. 12.05, 
15. 17. 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radio- 
express;; 7 Muz. poranna; 11 Dla 
kl. I lic. (jeżyk polski): „Mów 
asan po polsku” — montaż lit.; 
11.30 Mikołaj Rimski — Korsaków: 
Sceny z opery „Śnieżynka”: 11.55 
Ork. Rozrywk PRiTV w Katowi­
cach, dyr. J. Milian; 12.05 Czas do 
brych gospodarzy; 12.25 Giełda 
płyt; 13 Z radiowej fonoteki; 13.50 
Dla szkół średnich jwych. muz.) 
„Orkiestry wiek młodzieńczy”; 
14.25 „W Jezioranach”: 15.44 Rep. 
pt. Jeden więcej w Lublinie: 15.10 
„Pasterze nocy” fragm. opow.; 
15.30 Teatr PR „Ogniem i mie­
czem”; 16.05 Muz. XVIII wieku w 
nagraniach czeskich ork. kame­
ralnych; 16.40 Zespół Hokus i Ha­
lina Frąckowiak; 16.50 Radioex- 
press; 17 Poniedzielne remanenty 
sport.; 17.05 Zespół J. Piątkowskie 
go; 17.15 Aud. ekonom.; 17.30 Ze­
spół „Cold Blood”; 17.40 Dla dzie­
ci: „Szkolna samorządność”; 17.55 
Pozn. konc. życzeń: 18.25 Jeżyk 
niemiecki; 18.40 Tygodn. przegląd 
aud. oświatowych; 19 Sztuka sapią 
kształcenia — Zinstytucjonalizdwa 
ne formy samokształcenia: 19.15 
Język rosyjski; 19.30 Big Band Do 
na Ellisa (stereo ogólnop.); 20.15 
30 Tygodnie Muzyczne — Ascona 
1975. Odtworzenie konc. Ork. Pań 
stwowej Filharmonii Moskiewskiej 
pod dyr. K. Kondraszyna (Stereo 
ogólnop.); 22.15 Krajobrazy histo­

Jeżycka służba zdrowia w 
zamian za serdeczną tro 
skę, którą otacza miesz­

kańców tej części Poznania, 
od dawna cieszy się społecz­
nym uznaniem. Dość powie­
dzieć, że Zespół Opieki Zdro­
wotnej na Jeżycach był w mi 
nionych latach najlepszym w 
mieście, potem w wojewódz­
twie. Teraz przypadłe mu mia 
no pierwszego w kraju — ja­
ko że w ogólnopolskim konkur 
sie na najlepszy ZOZ, zorga­
nizowanym przez Minister­
stwo Zdrowia i Opieki Społecz 
nej oraz Zarząd Główny 
Związku Zawodowego Pracow 
ników Służby Zdrowia — je­
życkiemu zespołowi przyzna­
no miejsce najwyższe.

— Co przyczyniło się do 
tak wysokiej oceny? Na ten 
temat — rozmawiamy z dyrek 
torem ZOZ na Jeżycach — 
dr. M. Olejniczakierri oraz z 
dr. M. Meysnerem.

Organizacja naszego ZOZ-u 
zbliżyła się do wzorowego mo 
delu lecznictwa zespolonego 
— podkreślają rozmówcy. U- 
dało nam się wydobyć z inte­
gracji największe korzyści dla 
pacjenta. Skrócenie kolejek do 
lekarza, do specjalisty, łatwiej 
szy i szybszy dostęp do lecze­
nia szpitalnego, poprawa jako 
ści usług medycznych — to 
dokonania bardzo konkretne.

Placówką o charakterze wio 
dącym tak pod względem na­
ukowym jak i diagnostycz­
nym oraz terapeutycznym, jest 
w zespole oczywiście szpital. 
W związku z tym ordynator 
danego oddziału jest również 
kierownikiem odpowiedzial­
nym za wszystkie placówki 
lecznicze, reprezentowanej 
przez siebie specjalności. Dla 
przykładu — ordynator od­
działu laryngologicznego kie­
ruje także poradnią konsulta­
cyjną, do której mogą odwo 
ływać się pozostali specjaliści 
w przypadkach trudnych i 
skomplikowanych oraz porad­
niami laryngologicznymi, do­
stępnymi mieszkańcom i pra­
cownikom Zakładów.

Dzięki temu możliwą jest 
stała, merytoryczna opieka 
nad poradniami, jak również 
stworzono warunki ciągłego 
uzupełniania kwalifikacji 
przez specjalistów z poradni, 
poprzez żywy kontakt ze szpi­
talem.

Co z tego wynika dla cho­
rego?

Przed integracją lecznictwa 
chorego po uzyskaniu skie­
rowania od lekarza rejonowe­
go i po poddaniu się odpo­
wiednim badaniom pomocni­
czym, kierowano do wyzna­
czonego lekarza specjalisty. 
Uzyskanie dalszej konsultacji, 
albo też miejsca w szpitalu 
było sprawą pacjenta i trwa­
ło kilka dni. Obecnie chory 
może tę drogę przebyć w

ryczne. Łęczyca i Oporów; 22.35 
Skrzypce w roli głównej.

Wiadomości: 12, 16.

TEiEmna i

PROGRAM I: 12.45 — TTR — Ję­
zyk polski — 1. 19 _ Maria Dą­
browska — „Najdalsza droga”; 
13.25 — TTR — Matematyka — 1. 
30 „Pojęcie funkcji”; 15.50 — 
NURT — Psychologia: „Rozwój i 
formowanie odporności emocjo­
nalnej i samokontroli”. Wykład 
dr. hab. Marii Tyszkowej; 16.30 — 
Dziennik (kol.); 16.40 — „Obiek­
tyw”; 17 — „Zwierzyniec”: 17.40 — 
Mistrzostwa świata w hokeju na 
lodzie w grupie „A” Polska — 
RFN (kol.). W przerwie „Echo sta 
dionu”; 19.20 — Dobranoc (kol.); 
19.30 — Dziennik (kol.); 20.15 — Wia 
domości sportowe (kol.); 20.25 — 
Teatr Telewizji: Julian Kawalec 
— „Szara aureola”; 21.35 — „Mie­
dzy nami rodzicami”; 22.05 — Fo- 
toplastikon r- recital piosenkar­
ski Petry Janu (kol.); 22.35 —
Dziennik (kol.); 23 — Kronika mi­
strzostw świata w hokeju na lo­
dzie (kol.). , Sr

PROGRAM H: 16.25 — Język nie 
miecki — kurs podstawowy, lek­
cja 22; 17 — Mistrzostwa świata w 
hokeju na lodzie — grupa „A” 
Polska — RFN (kol.); DZIEŃ AL­
GIERSKI w TV; 18.05 — Muzyka 
algierska; 18.10 — 10 lat przemy­
słu algierskiego — rep.; 18.35 — 
„Wrażenia naszych eksporterów” 
— rotmowa w studio; 19 — „Tele­
skop”; 19.20 — Dobranoc (kol.); 
19.30 — Dziennik (kol.); 20.15 — 
Wiadomości sportowe (kol.); 20.25 
— Starożytna Tipesa — rep.; 20.55 
— O społeczeństwie algierskim; 
21.15 — „24 godzin^” (kol.); 21.25 
— „Nona” — film fab.; 23.10 — 
Zakończenie programu; 23.20 — Ję 
zyk angielski w nauce i techni­
ce — lekcja 27; 23.45 — NURT) — 
Matematyka — „Rozszerzenie za­
kresu liczbowego w kl. 1—3’f. Wy­
kład prof. dr. Zbigniewa Semade- 
niego.

znacznie krótszym czasie. Po 
prostu może korzystać albo z 
pośrednictwa lekarza rejono­
wego, albo też od razu kiero­
wać się do specjalisty. Przy 
tym ma prawo wyboru tego 
lekarza — co uznać należy za 
duże osiągnięcie jeżyckiej 
służby zdrowia. Niebagatelne 
znaczenie ma też ujednolice­
nie pracy laboratoriów i ich 
organizacyjne zespolenie. Cho 
rego, któremu pobiera się 
krew nie interesuje, w któ­
rym punkcie będzie ona ba­
dana na zawartość cukru, mor 
fologię itp. — on po prostu 
otrzyma gotowy wynik bada­
nia. Wyniki te zresztą nie wy 
magają potem, w razie przy­
jęcia na oddział szpitalny po 
wtarzania. To pozwala skró­
cić pobyt pacjenta w szpitalu 
o około 3 dni. Gdy pomnożyć 
te uzyskane dni przez kilka 
tysięcy pacjentów przebywają 
cych rocznie w szpitalu im. 
Raszei — oszczędności są 
znaczne. W ubiegłym roku w 
ich ramach można było przy­
jąć dodatkowo na leczenie 1200 
pacjentów.

Na Jeżycach jeden lekarz — 
a dodajmy lekarz o wysokich 
kwalifikacjach, ma pod swoją 
opieką 3000 — 3100 osób. Ta­
ki wskaźnik uznawany jest 
za docelową normę w kraju. 
Poza tym pacjentów przyjmu­
je się w tzw. rejonach bliź­
niaczych, co sprowadza się 
do tego, iż w uzasadnionych 
przypadkach chory trafia do 
lekarza i laboratorium nie 
tylko w godzinach, gdy czyn­
ny jest jego rejon.

W jeżyckim ZOZ-ie powo­
łano pierwsze w mieście rejo­
ny pediatryczno-szkolne. U- 
tworzono je tak, by ten sam 
lekarz obejmował swoją opie 
ką dziecko od urodzenia aż do 
ukończenia przez nie szkoły. 
Ciągłość ta w lecznictwie w 
ogóle, a w pediatrii szczegól­
nie odgrywa bardzo ważną ro 
lę. Dzieciom zresztą w tym 

to sśss
Na poznańskiej GIĘŁDZIE SAMOCHODOWEJ przy ul. Bema. 7 

mimo poważnej konkurencji, jaką był niewątpliwie mecz piłkar- ’ 
ski o mistrzostwo I ligi Lech — Ruch, już w godzinach rannych 
panował spory ruch. Kilkadziesiąt samochodów wystawionych ' 
do sprzedaży, kilka motocykli i- znacznie większa liczba ogląda- s 
jących. Ilu było kupujących, trudno określić. Kilka transakcji za- s 
warto na pewno, ałe... dyskretnie. 1

W grupie polskich „Fiatów” jak zwykle najwięcej było modę- . 
fi 125p. Pojazdy wyposażone w silniki o pojemności 1500 cem, i 
kosztowały od 223 000 zł za samochód wyprodukowany w tym ' 
roku do 120 000 zł — 1969 rok. Rocznik 1974 wyceniano (było ich 
najwięcej) od 158 000 do 179 000 zł w zależności od stanu tech­
nicznego i wyglądu pojazdu. „Fiaty” 125p z silnikiem 1300 cem 
były odpowiednio tańsze, ale niewiele. I tak MR-75 kosztował 
200 000 zł, a wóz z 1974 roku — 155 000 zł.

Na giełdzie było też kilka „maluchów”, wszystkie wycenione 
powyżej 100 000 zł, z tym, że najdroższy — zupełnie nowy po­
jazd — 115 000 zł. Do sprzedaży wystawiono również „Zastaw” 
1100p, która została wyprodukowana w ubiegłym roku, a właści­
ciel żądał za nią 222 000 zł. Jeżeli chodzi o „Syreny-^ to nic 
specjalnie ciekawego. 1975 rok produkcji — 95 000 zł, 1973 rok
— 72 000 zł.

„Wartburgów" tym razem niewiele. Za wóz z 1974 roku żąda­
no 190 000 (!?) zł, a z 1974 roku 155 000 zł. „Trabantów” było 
kilka. Najdroższy z 1974 roku i wyceniony na 90 000 zł, a o dwa 
lata starszy kosztował 75 000 zł.

„Skoda” z 1971 roku była przez właściciela wyceniona na 
* 115 000 zł, a z 1974 roku na 159 000 zł. Były też „Dacie” — 

wóz z 1974 roku kosztował 163 000 zł.
INFORMACJA EXTRA: dwa sportowe wozy wzbudziły wczo­

raj duże zainteresowanie. Pierwszy z nich to „Alfa Romeo” GTC 
z 1970 roku, który był wyceniony na 165 000 zł, a drugi — 
„Fiat” 128 SL — 260 000 zł.

☆
RYNEK WILDECKI należy do ważniejszych punktów handlo­

wych w naszym mieście, gdzie poznaniacy chętnie kupują wa­
rzywa i owoce. Bogate i różnorodne zaopatrzenie sprawia, ze 
może on skutecznie konkurować z takimi „potentatami” jak 
rynki: Jeżycki i Bernardyński.

Chociaż wiosna nie może jakoś rozwinąć skrzydeł, rra stra­
ganach zauważyliśmy w sobotnie przedpołudnie sporo nowa­
lijek. Najwięcej było sałaty, która jest jednak jeszcze bardzo 
droga, często powyżej 10 złotych za dorodną główkę. Były tez 
świeże ogórki, które kosztowały 75 złotych za kilogram. Ceny 
jak widać wysokie, ale sporo osób zaopatrywało się w te pro­
dukty. Każdy przecież po długiej zimie spragniony jest świeżych 
warzyw.

Na Rynku Wildeckim była też modra i biała kapusta, w cenie 
12 zł za kilogram, ogórki kiszone kosztowały od 9 do 13 zł za 
kilo. Na niektórych stoiskach sprzedawano ziemniaki — 5,50 zł 
za kilogram (były też po 6), pietruszka i szczypiorek kosztowały 
po 6 złotyiph za pęczek, buraki: 10 zł — kilogram.

Wśród owoców nadal tylko jabłka. Dużo gatunków i na ogół 
jakość zadówalająca,' ale chciałoby się pokosztować świeżej, 
pachnącej (bzereśni czy też soczystej gruszki. Jabłka, w zależno­
ści od gatunku kosztowały od 14 do 20 złotych za kilo.

Kwiatów coraz więcej. Róże nadal bardzo drogie, na ogół 
ponad 25 zł za sztukę, goździki w granicach 10—20 zł za sztu­
kę, a narcyzy — 15 zł. (s) .<

ZOZ-ie poświęca się 
nie dużo troski. Wyn^^B 
tego jest choćby fakt, 
wskaźnik umieralności 
mowląt wynosi tu zał^M 
1,4 procent. Tutaj też znajd’® 
je się najwięcej żłobków. W

Troskliwą opieką otacza 
też na Jeżycach ludzi sta>® 
szych, chorych, samotnym 
dla których opiekuno^K 
społeczni, pielęgniarki środW 
wiskowe są jedynymi hliĄ 
mi osobami. Te zaś, podob^TW 
jak i lekarze, siostry, higi^y 
stki, laborantki, słowem 
biały personel nie szczą^M 
troski by nikt nie pozostjK 
sam ze swoją chorobą, 
temu jak i również op-;. M 
władz resortowych i 
miejskich — sukces stał 4 JP 
faktem dokonanym. ‘ A

JOLANTA LENARTOWI

Udany poranek PTI 
bułgarski

Młodzież XI Liceum Ogo'. 
nokształcącego im. Georgi Ę. w 
mitrowa przy ul. Ściegienny wy 
w Poznaniu, obchodzi wszelki " 
rocznice i święta związane j 
Bułgarią — ojczyzną swojej *“ 
patrona. Pr

W sobotę zorganizowano i cn 
Liceum poranek poświęcon] 
100 rocznicy Powstania Kwi? 
niowego w Bułgarii, któn 
przyczyniło się do wyzwoleni; 
narodu spod panowania b 
reckiego. Po referacie okolia 
nościowym i wystąpieniu za- st 
proszonych gości — wśrć: 
nich dyrektora Ośrodka Kub ui 
ry Bułgarskiej w Warszawie, 
Nikołaja Dimitrowa — odby- O 
ła się część artystyczna w w 
konaniu uczniów. Złożyły si< 2 
na nią narodowe pieśni, pb 
senki oraz tańce bułgarskie i _ 
polskie, a także poezja pow- m 
stańcza obu narodów, (gra) P n



Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Konstrukcji Stalowych i Urządzeń Przemysłowych 

„MOSTOSTAL*
60-167 Poznań, ul. Wołowska 70

PRZYJMUJE ZGŁOSZENIA KANDYDATÓW
na rok szkolny 1976/77

do Zasadniczej Szkoły Zawodowej - Przyzakładowej 
zawodach:

• mechanik maszyn i urządzeń przemysłowych (chłopców)

nytu 
ioU 
focj 
lisK |

iei-,| 
ca!| i

• mechanik maszyn budowlanych
Warunki przyjęcia:

ukończone 8 klas szkoły podstawowej, dobry stan zdrowia 
stwierdzony przez lekarza zakładowego oraz ukończony 
15 rok życia.
Po ukończeniu szkoły absolwenci mają zaliczony staż i za­
pewnioną pracę oraz możliwość dalszej nauki.

Zapisy i podania przyjmuje każdego dnia Dział Szkolenia 
Zawodowego, tel. 67-60-71, wewn. 124. Dojazd do Przedsię-

las biorstwa autobusem MPK nr 80 z pętli Gorczyńskiej
(przedostatni przystanek).

Komunikat

Przedsiębiorstwo Robót Kolejowych nr 10 — 
zawiadamia, że w dniach 13 i 14 kwietnia 

w czasie od godz. 8—14 —
będą zamknięte przejazdy kolejowe w 
ul. ul. Koszalińska i Psarskie —

D w związku z prowadzonymi robotami toro­
wymi. 2076-K1ef. 

iii Przetarg
$

li
ii 
a

Przedsiębiorstwo PGR w Strzałkowie, ul. Koś­
ciuszki 13 — ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie remontu urządzeń odwadniających 
użytków rolnych i budynków w/g posiada­
nej dokumentacji.
Wartość robót — 200 tys. zł.

Do składania ofert zapraszamy przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta lub 
unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.

Termin składania ofert do dnia 29. 4. 1976 r.
Otwarcie dnia następnego — godz. 8.

819-K2

Praca
Sprzedam aloes leczniczy.
Naramowicka 74. 41889g

Murarzy i pomocników — 
przyjmę na stałe. Zgłosze­
nia: Poznań, Reya 4 m. 
5a, tel. 442-02, od godz. 
8—15. 44557g

Ciągnik „Zetor 50” Super 
sprzedam. Cena do uzgod 
nienia. Przyborów 88 koło
Nowej Soli. 417p

Przyjmę tokarza na pół 
etatu. Świerczewski 3 (ko" 
nieć ul. Opolskiej). 43365g

Sprzedam WSK 175, no­
wy. Głogowska 239 m. 3.

_________

Autowulkanizacja Po-
znań, Czechosłowacka 187. 
zatrudni młodego pracow
nika i ucznia. 43439g

Szafę kuchenną 170 X 55 
oraz małą, wiszącą, seg­
menty „Wolsztyn”, sprze­
dam. Dąbrowskiego 30 c 
m. 4. 44907g

Kupno # Sprzedaż
Sprzedam kanapkę składa 
ną — 1-osobową typ Ko­
walski z oszkloną półką.

Stary zegar — kupię. Zby 
sław Stypiński, Szczecin.

Telefon 67-95-76. 44887g

ul. Parkowa 64. 8O6-K2

Sprzedam tapczan, szafy 
ifp. w dobrym stanie. 
Garncarska 3 m. 19. 4O9p

Kombajn „Vistula” — ze 
zbiornikiem — sprzedam. 
Maria Stawniak, 78-600 
Wałcz. 12 Lutego, Wybu­
dowanie la. 384p

Okazja! Sprzedam nowy 
silnik do łodzi typ „Mo­
skwa”. Poznań, ul. Kan­
clerska 2, oglądać od go-
dżiny 15. 44606g

Sprzedam nowy kajak 
składany. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 44802g
Sprzedam suknię ślubną. 
Oferty: Grodziska 2 m. 1
— Mueller. 41510gpr

W dniu 8 kwietnia 1976 roku zmarł nagle nasz 
ukochany ojciec, brat, szwagier i wujek, prze­
żywszy lat 59

STANISŁAW GÓRSKI
Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 bm. o godzi­

nie 10.30 na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążona

Ul. Łukaszewicza 29 b m. 23. 44912g

Dnia 7 kwietnia 1976 roku zmarł

ANDRZEJ DOTKA 
długoletni, zasłużony działacz ruchu spółdziel­

czego, szczerze oddany pracy społecznej.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego współczucia.

Rada, Dyrekcja i pracownicy 
.Społem” Wojewódzkiej Spółdzielni Spożywców 

Oddział w Puszczykowie
4491 Ig

W dniu 3 kwietnia 1976 roku zmarła pracow­
nica naszej Spółdzielni

KRYSTYNA RUNOWSKA
Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznego współ­

czucia składają ' •

Dyrekcja — Rada Zakładowa 
oraz współpracownicy

„Społem” WSS - Oddział w Poznaniu
869-K3

Dnia 8 kwietnia 1976 r. zmarł nagle nasz kolega 

LESZEK ZIÓŁKOWSKI 
magistrant Wydziału Technologii Drewna 

Akademii Rolniczej w Poznaniu.
w Zmarłym straciliśmy prawdziwego przyja­

ciela.
Zonie i Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 

Kłębokiego współczucia.
Koleżanki i koledzy 

■ V roku Wydziału Technologii Drewna 
448O4g

(chłopców)

1468-K1

Pani

0 Samochody
Sprzedam Volkswagena
1500 S. Tel. 33-37-55.

43309g
Syrenę 105 de Luxe — pre 
mia PKO,*sprzedam. Od­
biór z „Polmozbytu”. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 44827g.

Zastayę 750, sprzedam za­
raz. Balcerzak, Nowy To­
myśl, plac 20-lecia Ib m.
15. 363p

„Horch” ciężarowy 4 to­
ny, w bardzo dobrym sta­
nie — sprzedam. Bolesław 
Wojciechowski, 62-510 Ko­
nin, Przemysłowa 47.

345p

Sprzedam Warszawę M-20 
z karoserią 204. Września,
ul. Szeroka 26.

O Lokale
373p

Dziennikarz poszukuje 
niekrępującego pokoju. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 44777g.
Kupię mieszkanie własno 
ściowe, stare budownic­
two. Warunek centralne 
ogrzewanie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
44610g.
Zamienię garaż murowany 
z kanałem, przy ul. Cze­
chosłowackiej - Dębiec — 
na podobny na Winiarach 
lub w okolicy. Wiado­
mość: tel. 32-17-74. 44590g
Panienki poszukują poko­
ju najchętniej na Jeży­
cach lub w śródmieściu. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 383p.
Garaż blaszany oddam w 
dzierżawę. Grunwaldzka 
— Ostroroga. Tel. 674-326 
po godz. 17. 41698g
Miejsce pod garaż wynaj 
mę, okolica Arciszewskie-
go. Tel. 617-71. 41716g
Zamienię mieszkanie 54 
m*. wygody, Olsztyn na 
mieszkanie w Poznaniu 
lub wydzierżawię. Oferty 
.Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 41723g.
Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-2, M-3, M-4 w 
Poznaniu również seg­
ment, pół bliźniaka może 
być niewykończony. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 41722g.
Młody pracujący, studiu­
jący, szuka 1-osobowego 
pokoju. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41737g.

El

Zamienię pokój z kuch­
nią, nowe budownictwo, 
kwaterunkowe na więk­
sze, może być spółdziel- 

Dębiec, ul. Łozowa 
9. 41734g

Dwa duże pokoje, kuch­
nia, łazienka, c.o., zamie­
nię na jeden pokój z 
przynależnościami. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 41750g.

5-letnim
kiem poszukuje

dziec- 
pokoju

najchętniej Jeżyce. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 41761g.

Mieszkanie 2 - pokojowe 
M-4 spółdzielcze Rataje 
zamienię na 3-pokojowe. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 41786g.

Nieruchomości
Poszukuję dzierżawy gos­
podarstwa w okolicy Po­
znania. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41739g.
Wezmę w dzierżawę dział 
kę. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 41638g.
Sprzedam domek 4-poko- 
jowy z ogrodem przy le- 
sie blisko Swarzędza. Wa 
runek M- 2 własnościowe 
Nowa Wieś • Tortunia 53.

41633g
Sprzedam 1,25 ha ziemi 
wraz z zabudowaniami 
Stanisława Michalak, Mie 
czewo, osada 6. Cena do 
omówienia na miejscu.

41676g
Sprzedam działkę (ziemia 
ogrodowa) w Szczepanko­
wie 4.800 m!, opłotowanie 
i altana. Oferty „Prasa 
Grunwaldzka 19 dla 41684g.
Sprzedam 2,21 ha ziemi 
do centrum Poznania 10 
km, okolica ładna, przy 
szosie, w pobliżu jezioro. 
Adres wskaże „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41731g.

• PAŃSTWOWE GOSPODARSTWA ROLNE
• ROLNICZE SPÓŁDZIELNIE PRODUKCYJNE
• ROLNICY INDYWIDUALNI

POZNAŃSKIE ZAKŁADY DROBIARSKIE
poszukują zaraz chętnych

NA KONTRAKTACJĘ GĘSI
WARUNKI ZAWIERANIA UMÓW KONTRAKTACYJNYCH :

1. Posiadanie trwałych użytków zielonych lub ziemi ornej gwarantu

2

3
4
5

jącej utworzenie taśmy zielonej. Posiadanie własnego ziarna (owsa). 
Przygotowanie pomieszczenia do odchowu piskląt gęsich do 4 ty­
godni życia.
Okres odchowu od 16 tygodni do 6 miesięcy z podskubem gęsi. 
Zakontraktowanie w jednorazowym odchowie minimum 230 sztuk. 
Zawarcie umowy 5-letniej.

KORZYŚCI WYNIKAJĄCE Z KONTRAKTACJI GĘSI:
1. Przydział pasz dla każdej zakontraktowanej sztuki w ilości 5 kg DK 

i 5 kg śruty lub ziarna.
2. Możliwości uzyskania kredytu obrotowego w Banku Spółdzielczym 

na zakup piskląt i paszy.
3. Możliwości uzyskania kredytu inwestycyjnego na budowę i rozbu­

dowę fermy.
4. Uzyskanie za 1 kg żywca ceny skupu — 37 zł (gęsi do tuczu) lub 

42 zł (gęsi tuczone).
Szczegółowych informacji udzielają wszystkie Zakłady Wylęgu Drobiu 

Poznańskich Zakładów Drobiarskich oraz Dział Skupu i Kontraktacji Dro­
biu Poznańskich Zakładów Drobiarskich w Poznaniu, ul. Wykopy 2/4 — 
telefon 622-21, w. 14.

1518-K1

III
III
iii
III
III
HI

III
III
III
III
III
III
III
III
III

CERAMICZNE PŁYTKI ŚCIENNE
produkcji włoskiej :

— białe gładkie,
— jednobarwne gładkie,
— dekorowane na tle białym,
— dekorowane nn tle kolorowym

2028-K2

poleca PT Klientom 
Przedsiębiorstwo 
Wewnętrznego 
Eksportu

Oddział w Poznaniu
Zamówienia przyjmują i informacji udzie­
lają placówki handlowe Przedsiębiorstwa :

POZNAN — Dzierżyńskiego 23 
(narożnik Kwiatowej)
GNIEZNO — Warszawska 8
PIŁA — Buczka 34
KALISZ — 3 Maja 21
OSTRO W — Królowej Jadwigi 6
KĘPNO — Wiosny Ludów 14 
LESZNO — Zwycięstwa 1

Kupię dom jednorodzinny 
do zamieszkania, wolno­
stojący lub pół bliźniaka, 
okolica Sołacz, Jeżyce, 
Ostroróg. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41838g.

Kupię domek na wsi do 
70.000 zł. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41765g.

Sprzedam dom mieszkal­
ny wraz z zabudowania­
mi gospodarczymi o łącz-

Kupię domek gospodar­
czy, oraz działkę Pozna­
niu lub okolicy. Oferty z 
ceną „Prasa” Grunwaldz 
ka 19 dla 41743g.

Sprzedam działkę budow­
laną z rozpoczętą budową 
w Kostrzynie Wlkp. Cena 
do uzgodnienia. Ludosła- 
wa Grześkowiak, Gowa- 
rzewo, 63-004 Tulce.

41728g

Zguby Różne

nej powierzchni 
49 arów. Grunty 
się na hodowlę i 
dowę szklarni, 7
Poznania. 
„Prasa”
dla 41790g.

Adres

gruntu 
nadają 

pod bu- 
km od 
wskaże

Grunwaldzka 19

Kupię komfortową willę 
lub pół domu bliźniacze­
go, wolną. Może być do 
wykończenia w Poznaniu 
lub okolicy. Oferty z ce­
ną „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 41744g.

Sprzedam 1,5 ha lasu, 80- 
letni, okolica Sulmierzy­
ce. Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 41778g.

Dnia 6. IV. 76 r. na St. 
Mieście — zgubiono pacz­
kę z czerwonym płasz­
czem. Uczciwego znalazcę 
proszę o zwrot. Poznań, 
Ozimina 12a. 44723g

Samotny rencista rze­
mieślnik posiadający do­
mek z ogrodem, pozna pa 
nią. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka ‘19 dla 41381g.

W dniu 10 kwietnia 1976 r. zmarła po ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., moja 
najdroższa żona, najlepsza i najtroskliwsza ma­
musia i babcia, przeżywszy lat 63, śp.

ŁUCJA DUCZMAL
i domu Reselewska

Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 bm. o godz. 12 
na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

Dnia 9 kwietnia 1976 r. zmarła

była

44912g

HALINA OLSZEWSKA
pracowniczka naszego przedsiębiorstwa.

Pamięć o Niej zawsze pozostanie wśród nas.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 13 kwietnia 
br. o godz. 12.30 na cmentarzu junikowsklm.

Rodzinie Zmarłej składamy wyrazy głębokiego 
współczucia.

Rada Zakładowa — Dyrekcja 
i współpracownicy

4- Dnia 9 kwietnia 1976 
I kochany ojciec, teść 
lat 66, śp.

WINCENTY

895-K3

r. zasnął w Bogu nasz 
i dziadek, przeżywszy

PADALAK
emeryt MPK, odznaczony Krzyżem Kawalerskim 

Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się dnia 13 bm. o godz. 11 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Wielka 13 m. U. 4491 5g

Sprzedam pół bliźniaka w 
stanie surowym. Adres 
wskaże Prasa Grunwaldz­
ka 19 dla 41973g.

Dnia 30. III. 76 r. znalezio­
no psa pudla czarnego. 
Właściciela proszę o od­
biór. Mickiewicza 20 m. 8a.

44795g

Wdowiec w starszym wie 
ku z emeryturą, bez na­
łogów pozna panią z mie 
szkaniem. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41424g.

Posadzkarstwo — bezpyło­
we cyklinowanie, lakiero­
wanie parkietów. Telefon
733-73 — Szaj. 432S«g

Panna, domatorka, zapo­
zna kawalera do lat 42 z 
wykształceniem średnim. 
Cel matrymonialny Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 41516g.

tDnia 10 kwietnia 1976 r. zmarła, namaszczona 
Olejami św., najdroższa matka, babcia i pra­
babcia, przeżywszy lat 93, śp.

JÓZEFA SZYMKOWIAK
z domu Skrzypczak

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 13 bm. 
o godz. 11 z domu żałoby na cmentarz parafial­
ny w Konarzewie.

Strapiona

Nowość! Ramy metalowe 
zakrywające szyny karni- 
szowę, ozdobne w kolo­
rach poleca „Tempo”, Po 
znań, Małeckiego 19 (na­
rożnik Rynku Łazarskie-
go). 43235g

H Matrymonialne

Pani 49-letnia kulturalna, 
materialnie niezależna z 
mieszkaniem w Poznaniu, 
pozna poważnego pana. 
Zdjęcie mile widziane, 
zwrot zapewniony. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Pirasa” Grunwaldzka 19 
dla 41532g.

Chomęcice, Stęszewska 7. 4491Og

tDnia 10 kwietnia 1976 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­

tami św., przeżywszy, lat 48, moja najukochań­
sza żona, matka, córka i siostra, śp.

HALINA OLSZEWSKA
z domu Popiałkiewica

Pogrzeb odbędzie się dnia 13 bm. o godz. 12.30 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony
mąż z rodziną

Ul. Świerczewskiego 130 d m. 15. 44S97g

tDnia 10 kwietnia 1976 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­

tami św., najdroższa żona, matka, siostra, teś­
ciowa i babcia, przeżywszy lat 72, śp.

STANISŁAWA HERMANN
. z domu Wojtalewies

Pogrzeb odbędzie się dnia -13 bm. o godz. 13 
w Poznaniu na cmentarzu na Miłostowie.

Stroskany

Osiedle Piastowskie 59 m. 43, 
dawniej Bydgoszcz. 44W9g

Kawaler lat 25 — pozna 
pannę do lat 24, wzrost 
165—170, wykształcenie mi 
nimum średnie. Cel mat- 
trymonialny. Poważne o- 
ferty ze zdjęciami, zwrot 
i dyskrecja zapewniona — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 42473g.
Panna, domatorka, dob­
rze sytuęwana, z zawo­
dem, zapozna kawalera, 
przystojnego, sytuowane­
go od 28—35 lat najchęt­
niej z własnym domkiem. 
Ceł matrymonialny. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 41365g.

Student, 
własnym 
Poznaniu 
chętnie

wzrost 171 z 
mieszkaniem w 

pozna pannę, 
s samochodem.

Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 41559g.

Rozwiedziona (bez winy) 
przystojna, kulturalna, 
mieszkanie, materialnie 
niezależna, pozna kawale 
ra. wdowca, rozwiedzio­
nego, wiek 40—45, przy­
stojnego, wykształconego, 
kulturalnego. Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41644g.

Pracownicy poszukiwani
Przedsiębiorstwo Budownictwa Rolniczego w
Kościanie, ul. Słoneczna 9 — zatrudni zaraz:

— zastępcę dyrektora do spraw produkcji, 
wymagane wykształcenie wyższe budow­
lane plus 7 lat praktyki;

— inspektora do spraw wykonawstwa, wy­
magane wykształcenie wyższe lub śred­
nie budowlane;

— magazyniera, wykształcenie średnie lub 
zasadnicze zawodowe oraz 2 lata prak­
tyki.

Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy 
w budownictwie — do uzgodnienia na miejscu.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Służb Pracowni­
czych Przedsiębiorstwa w Kościanie, ul. Sło-
neczna 9, pokój 3, telefon 886. 762-K2



sport
Dwa punkty polskich hokeistów

w meczu z NRD

ME w podnoszeniu ciężarów zakcńc^

G. Bonk podrzucił
Dokończenie ze str. 1

Siatkarki Energetyka 
powróciły do ii ligi
Po rocznej przerwie siatkarki 

poznańskiego Energetyka powro-

Kaeyjny rozegrany został w sali 
raaci^eiyka. btaiLuwaiy w uun — 
opiecz gospoayn uiuzyny; SZS 
azs SłupsK. M&S Len zyrardow, 
AZo War Olsztyn, start v>uynia 
i aiZS AZS szczecin. SuotKama 
rozgrywano oa srouy do uieazieli.

ruznaiuanki uzysaaiy Kolejno
następujące rezultaty: z Lnem i‘.'i

15:11),
blup^k 3

Az.o-em

la:9,
(15:7. 15:5, 

Olsztyn 3:u
15:2, lo:9) i w najlepszym 

swym występie z AZS-em szcze­
cin 3:0 ua:4, la:9, lani) zapewnia­
jąc sobie właśnie tym zwycięst­
wem awans. W nfeuzielę Energe- 
tyg przegrał wprawdzie z drugą
urużyna, suną juz uu 
me unia tanze należy
U-uguwców b fartem

lesO 
no grona

Guynia
•U u4:16, 11:15. 8:15), ale po do- 
iuym pojedynku.

A oto SKlad zespołu poznańskie 
go. który wywalczył awans: Wik 
eoria bpikowsKa utapiLauj. ń.u.u- 
na Kusnuerska, Renata Gostyń­
ska, Maria burowczyK, cucyna 
Korczyk. Mana Arysztofiak. Jo- 
lauta Rokornowska. uorota Sme- 
la. Zofia Nowak. Aleksandra 
Gwoździk. Iwona Garczarek i 
AieKsanara Wioszczyuska. Tylko 
cztery sposrod tych zawodniczek 
występowały w 11 lioze: Borow­
czyk. Gostyńska, Kusmierska i 
Pokornowska. Mimo to młoda 
drużyna spisała sie w turnieju 
kwalifikacyjnym zupełnie dobrze, 
a na szczegofne wyróżnienie za­
służyła Lucyna Korczyk.

Gratulujemy siatkarkom oraz 
trenerowi Januszowi Kosmowskie
mu kierownikowi sekcji Pio-
trowi Jankowskiemu zasłużonego 
awansu wywalczonego w roku 
10-iecia sekcji siatkówki, życząc
udanych startów w przyszłym 
zonie, (ad)

se-

T. Stevenson
przegrał

przez nokaut
Sensacyjnie zakończył się mię-

ck.ynarodowy turniej bokserski w 
Mmsku. W finale wagi ciężkiej 
mistrz olimpijski Kubanczyk Teo­
filo Stevenson przegrał przez no­
kaut w trkeciej rundzie z reprezen 
tantem gospodarzy Igorem Wysoc­
kim. Kubanczyk w dwóch poprzed 
nich rundach był liczony. Warto 
przypomnieć, że przed trzema laty 
Wysocki pokonał Stevensona na 
Kubie.

Finały stały pod znakiem domi­
nacji pięściarzy radzieckich. Z za- 
wodniKuw zagranicznych tylko Ku- 
bańczykowi Andresowi Aldama 
udało się wywalczyć w turnieju 
pierwsze miejsce. Jedyny Polak 
startujący w niedzielnych finałach, 
Roman Godfryd przegrał w .wadze 
piórkowej z Edwardem Dubow- 
skim (ZSRR). (PAP)

Hokej na trawie

W pierwszym niedzielnym 
meczu Polska po dramatycz­
nym pojedynku pokonała NRD 
6:4 (3:0, 2:2, 1:2). Bramki dla 
Polski zdobyli: W. Jobczyk — 
2 (5 i 57 min.) oraz J. Potz (2 
min.), L. Kokoszka (19 min.), 
M. Marcińczak (22 miru i W. 
Ziętara (38 min.). Dla -NRD — 
J. Stasche — 2 (25 i 39 min.) 
oraz R. Patschinsky (48 min.) 
i P. Slapke (56 min.). Sędzio-
wali: I. Filip (CSRS) i 
Weidmann (Szwajcaria), 
dzów — 10 000.

Sporo wysiłku kosztowało 
ków to cenne zwycięstwo. A

W.
Wi-

Pola­
wszy

stko zaczęło się tak pięknie! W 
pierwszej tercji Polacy dali kon­
cert gry już od pierwszych se­
kund. Nasza drużyna grała tak, 
jak przeciwko ZSRR i zepchnęła 
przeciwnika do głębokiej defen­
sywy. Wiadomo jednak było, że 
mecz będzie ciężki i prowadzony 
dość twardo. Sędziowie również 
spodziewali się tego. Już w pierw 
szej minucie wykluczyli na dwie 
minuty Ziętarę 1 Fenglera. Jak się 
później okazało kara ta nie ostudziła 
zawodników. Tymczasem jednak J 
Potz już w drugiej minucie zdo­
był prowadzenie dla Polski. Trzy 
minuty później Jobczyk podwyż­
sza wynik na 2:0. W tym okresie 
Polacy dwoją się i troją, wywal­
czają wiele okazji zdobycia bra­
mek, ale Kokoszka, Zabawa, Zię­
tara i znów Kokoszka nie potra­
fią strzelać nawet do pustej bram 
ki. Po 10 minutach gra się wyrów 
nała. Hokeiści NRD coraz częściej 
goszczą pod naszą bramką. Na po 
sterunku jest jednak zawsze do­
skonale grający w tym meczu An 
drzej Tkacz. Jaskierski zdobywa 
jeszcze jedną bramkę, ale nie zo 
staje ona uznana, gdyż strzelona 
była z pola bramkowego. W 17 
min. następuje ostre starcie prze­
ciwników i sędziowie wykluczają 
z gry równocześnie po dwóch gra 
czy z obu stron. Potz i Slapke o- 
trzymują po 5 min. kary. W 19 
min. Leszek Kokoszka po ładnej 
kombinacji z Marcińczakiem wycią 
ga z bramki Rolanda Herziga i

Trzecia tercja była najbardziej 
zacięta i kosztowała polskich ki­
biców sporo nerwów. Zdecydowa­
nie grający ' hokeiści NRD często 
spychali Polaków pod własną bram 
kę. Polacy odczuwali spore zmę­
czenie i gubili się w akcjach o- 
fensywnych. W końcówce jednak 
Wiesław Jobczyk otrzymał poda­
nie od Andrzeja Zabawy i po raz 
szósty zmusił dobrze grającego 
bramkarza Rolanda Herziga do ka 
pitulacji, rozstrzygając losy me- 
pzu.

W tym spotkaniu nasz zespół 
doznał poważnego osłabienia. O- 
brońca Kordian Jajszczok złamał 
rękę ,a Andrzej Szczepaniec rów 
nież odniósł bolesną kontuzję rę­
ki.

Drużyna Polski otrzymała 25 
min. kar — 10 dwuminutowych i 
jedną pięciominutową. Drużyna 
NRD — 35 min. kar — 10 dwuminu

towych, jedną pięciominutową 
jedną dziesięciominutową.

i

W drugim wczorajszym meczu 
ZSRR wygrał z Finlandia 8:1 (1:0. 
3:1, 4:0).

W ostatnim spotkaniu niedziel­
nym, które miało bardzo interesują 
cy przebieg CSRS pokonała Szwe­
cję 3:1 (0:0, 2:0^ 1:1).

W meczach sobotnich Finlandia
pokonała RFN 5:2 (0:1, 3:1. 2:0). a . 
USA wygrały ze Szwecją 2:0 (1:0.
0:0, 1:0).

TABELA

(1:0.

no

zdobywa trzeciego 
drużyny.

Tuż po przerwie 
podwyższył wynik

gola dla naszej

M. Marcińczak 
na 4:0 i zanosi

się na wysokie zwycięstwo Pola­
ków. Minutę później R. Nowiński, 
biegnący z krążkiem w kierunku 
bramki przeciwnika został sfaulo 
wany i sędzia zarządził rzut kar­
ny. Egzekutorem był Józef Ste­
faniak, który strzelił jednak pro­
sto w bramkarza. Ta minuta stała 
się przełomową w całym spotka­
niu. Zawodnicy NRD ruszyli do a- 
taku, zaczęli grać coraz lepiej, to­
też momentami Polacy zacięcie 
musieli się bronić.

Rugby
Polska-Holandia 12:3

W międzypaństwowym meczu 
rugby o puchar FIRA reprezenta-
cja Polski pokonała w Lublinie
drużynę Holandii 12:3 (6:3). Punk­
ty dla Polski zdobyli: Jan Jagie- 
ńiak i Andrzej Kopyt — po 6, a
dla Holandii Tho Ortwijn 3.

Porażka Pocztowca
na inaugurację wiosny

Na boisku Grunwaldu w Poznaniu odbyła się w sobotę inaugura­
cja wiosennej rundy hokeja na trawie. Ponieważ rok 1976 to rok 50- 
lecia istnienia Polskiego Związku Hokeja na Trawie pojedynkowi 
otwierającemu sezon laskarzy nadano uroczystą oprawę.

T>o zawodników Pocztowca (któ­
ry w całości przejął zlikwidowaną 
sekc*ę holćeja na trawie Grunwal-

Z Konina

Mistrzostwa okręgu 
juniorów w boksia

A oto wyniki finałów w kolejnoś 
ci wag: Grochociński (Zagłębie) 
przegrał na punkty z Misiakiem 
(Polonia), Smoczyk (Olimpia) po­
konał Srokę (Sokół), Lipski (Za­
głębie) zwyciężył Szymańskiego 
(Olimpia), Padurski (Polonia) wy 
grał z Ciesielskim (Zagłębie), Pa- 
pierz (Polonia) po ładnej walce wy 
punktował Tomaszewskiego (So­
kół), Dymitraszewski (Zagłębie) 
uległ na punkty Sroce (również 
z Zagłębia), Tomaszewski (Budo-
wlani) przegrał z Musielakiem 
limpia), Labrene (Budowlani) 
legł Łabenckiemu z Polonii, 
eholczyk z Zagłębia pokonał

(O- 
u- 

Pa- 
swe

go klubowego kolegę Niedobylskle 
go, Kamiński (Olimpia) zwyciężył 
Kałamajkę (Budowlani), paczos 
(Zagłębie) przegrał z Mikulinem 
(Sokół), (woj)
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du) i LKS Rogowo przemówił dy­
rektor Okręgu Poczt i Telekomu­
nikacji w Poznaniu — Antoni Kar­
wacki. Odczytano także apel olim­
pijski. Mecz był dobrą lekcją poglą 
dcwą dla widzów, gdyż interpre­
tacje sędziowskie objaśniał spiker 
zawodów (brawo, oby częściej!).

Pocztowiec przegrał 2:3 (1:2) i 
była to pierwsza niespodzianka 
wiosennej rundy. Bramki dla zwy­
cięzców zdobyli: Dereziński 2 oraz 
Kubiak, a dla Pocztowca — Kruś 
i Juszczak. Tak Więc perturbacje 
związane z likwidacją sekcji, dłuż 
sza niż w innych zespołach przer­
wa w treningach zrobiły swoje i 
gospodarze przegrali z bardzo 
ambitną i twardo grającą druży­
ną z Rogowa. Niezależnie od tego 
konto Pocztowca obciąża niewy­
korzystanie dwóch karnych sióde­
mek. Gospodarze przegrali także w 
niedzielę ze Spartą Gniezno 0:1 
(0:1). Jedyną bramkę zdobył No­
wak.

Znacznie lepiej spisał się lider 
tabeli — Warta wygrywając dwu­
krotnie 4:0 (2:0) w sobotę zf Sie- 
mianowiczanką (bramki: Cieluch, 
Otulakowski, Rotnicki i Jerzy Wy­
bieralski), a w niedzielę z AZS-em 
Katowice (bramki: Otulakowski 2, 
Cieluch i Wysocki).

Nie odbył się w sobotę mecz Lech 
— Piast. Gliwic^anie przysłali te­
legram informujący, że nie zostali 

/powiadomieni o terminie spotka- 
' nia. W niedzielę kolejarze wygrali 

1:0 (1:0) z Górnikiem Siemianowi­
ce, a bramkę zdobył Kubiak, (ad)

ponad ćwierć ton^
W ostatnim dniu mistrzostw Europy w podnoszeniu cife 

berlińska Werner Seelenbinderh Halle wypełniła się po . 
Magnesem, który sprawił, że już na kilka dni wcześniej WjJ 
karty wstępu zostały wykupione, był start najsilniejszych

1. CSRS
2. Polska
3. ZSRR
4. USA
5. Finlandia
6. Szwecja
7. RFN
8. NRD

3 
3
3 
2
3
3
2
3

6:0 
4:2 
4:2 
3:1 
3:3
2:4

0:6

25:1 
12:20 
16:7
5:3 
9:13 
5:6
3:9 
4:20

świata.
Widownią była początkowo nie 

w pełni usatysfakcjonowana, bo­
wiem ekipa ZSRR wykorzystała 
w wagach lekkociężkiej i cięż­
kiej po dwóch reprezentantów 
w niedzielę na starcie zabrakło 
słynnego Wasilija Aleksiejewa. 
Startował jednak rekordzista świa 
ta w tej kategorii w dwuboju 
rwaniu Bułgar Płaczków i faworyt 
gospodarzy Gerd Bonk. Oni dwaj 
byli faworytami, a oprócz nich 
wystąpiło jeszcze tylko pięciu cię 
żarowców. Marzenia kibiców gos 
podarzy mistrzostw spełniły się.

Wprawdzie Płaczków wygra), 
nie wynikiem aż o 15 kg lę. 
od obu zawodników Nrd h ? 
i Bonka, to jednak w Pod^ 
„tylko” wyrównał swpj 3 
życiowy 235 kg i spalił P0(11l 
do ciężaru 240. Bonk natomi^ 
pierwszym podejściu zaliczy) 
kg, a w drugim dokonał niet 
kłego wyczynu. Zażądał on 
sztangę ciężaru 252,5 kg, a 
2,5 więcej od rekordu y/ 
Aleksiejewa i przy ogłuszaj 
dopingu rodaków zaliczy) 
Bonk odrobił tym samym u 
straty, wyrównał w dwuboju 
kord świata 432,5 kg i zdoby). 
ty medal, przed Płaczków^ 
430 i swym rodakiem Heu^ 
410 kg. Aleksiejew stracił s 
ostatni rekord świata.

U*

PoznaniuMistrz Polski pokonany w
Dokończenie ze str. 1

podbudowały psychicznie
lechitów, a kibicom pozwolą 
na nowo uwierzyć w możli-
wość pozostania ich 
ców w I lidze.

Przebieg meczu 
spore zaskoczenie dla

ulubień-

stanowił 
jego ob

serwatorów. Oczekiwano ener 
gicznej, zdecydowanej gry 
chorzowian. Znali już przecież 
wynik pojedynku Widzew — 
GKS Tychy w Łodzi i — gdy­
by wygrali w Poznaniu — zo­
staliby samodzielnym liderem. 
Wprawdzie, nie sądzę, aby
chcieli przegrać wczorajszy
mecz, ale niewątpliwie zamie­
rzali zdobyć punkty' zbytnio 
się nie wysilając. Zapomniali 
o tym, że w sporcie teoretycz 
nie słabszych nigdy lekcewa­
żyć nie można

Lech był znowu drużyną grają­
cą bpjowo, w której o zwycię­
stwo walczyli wszyscy na miarę 
swych sił. W wyrównanym zespo 
le gospodarzy zawodnikiem, który 

•zasłużył na szczególne wyróżnie­
nie, był Roman Jakóbczak. Wszę­
dzie było go pełno, bez przerwy 
absorbował sobą nie najlepszą ob­
ronę gości, często, choć nie zaw­
sze celnie strzelał, a przy tym 
nie zapominał o współpracy z ko 
legami. Jakóbczak nigdy nie statys 
tował na boisku, ale walczące­
go z takim poświęceniem, jak 
wczoraj, nie oglądano w Pozna­
niu dawno.

Bojowością, a także kondycją 
imponował młody Szostak oraz je­
den z seniorów kolejarskiej jede 
nastki, Napierała. Ten ostatni był 
strzelcem jedynej bramki. Jego 
strzał z prawej strony pola bram 
kowego z kilkunastu metrów tra-

W walce o górną piłkę...
Fot. — K. Przychodzki

nobramkowej zdobyczy z I połowy 
meczu, wygrywając ostatecznie za 
służenie.

OPINIE POMECZOWE:

Trener Ruchu — M. Viczan: Nie 
wiem dlaczego przegraliśmy. Tre-
nujemy tyle samo ile dawniej.
Ruch zatracił swój styl gry. Sto­
jąc meczu się nie wygrywa. Na 
marginesie uważam, że poziom poi 
skiej I ligi w ogóle się obniżył. 
Chyba pora wrócić do Czechosło-
wacji 
kiem, 
rzem 
przyp.
niu w

(trener Viczan jest
niegdyś 
Sloyana

świetnym
Bratysława

Śłowa- 
piłka-

red.) W dzisiejszym spotka 
mojej drużynie nikogo nie

wyróżniam. Natomiast w Lechu 
zaimponował mi Jakóbczak. Wi­
działem go w środę w Bytomiu, 
w meczu z Szombierkami. Ten za

Sędzia 
Nie był 
waliśmy

główny — R. Suwiński: 
to wielki jnecz. Obserwo- 
typową walkę o punkty.

fil po 
zmylił 
siatki, 
rek,

drodze 
Czaję

w Drzewieckiego,
i piłka trafiła

Dobrze wypadł także
do 

Tu-
zastępujący Karweckiego.

Choć raz w 73 min. wypuścił pił­
kę po strzale Chojnackiego (gdy­
by napastnik Ruchu w porę zorien 
tował się, byłoby zapewne 1:1), 
ale przynajmniej dwukrotnie in­
terweniował w niemal beznadziej 
nych sytuacjach w pojedynkach 
z Benigierem: w 19 min., będąc 
sam na sam z napastnikiem Ru­
chu, a w 77 min. najpierw obro­
nił strzał z 5 metrów, a potem do 
bitkę tego samego zawodnika.

Wczorajsze widowisko nie mo­
gło zachwycić. Choć jednak mecz 
stał na przeciętnym poziomie, był 
bardzo emocjonujący, a w koń­
cówce, nawet dramatyczny. Kole­
jarze bronili jednak dzielnie jed-

Kolarze
rozpoczęli sezon
Na trasie Naramowice Wą-

growiec odbył się wczoraj wyścig 
„otwarcia sezonu” w kolarstwie 
szosowym. Zgromadził on na star­
cie przeszło 200 zawodników w 
czterech kategoriach wiekowych.

70 młodzików ścigało się na dy­
stansie 25 km. Najlepszymi oka­
zali się kolarze Boranta W. LiseK 
i A. Kinal. Trzecie miejsce zajął 
W. Olsztyński ze Stomila.

Juniorzy młodsi (62 startujących) 
mieli do pokonania 40 km Zwy­
ciężył M. Sorokopas (Polonia Piła) 
przed reprezentantami Lecha 
R. Weberem i W. Kotlarczykiem

Juniorzy starsi (50 zawodników) 
zmierzyli się na trasie o długości 
70 km wygrał kolarz Victorii Ja­
rocin L. Sybilski a dalsze lokaty
zajęli stomilowcy: Z.
i Z. Pięta.

Najsłabiej obsadzony 
seniorów, w którym

Garczarek

był wyścig 
o zwycię-

stwo na 90-kilometrowej trasie u- 
biegało się 30 zawodników/ Za­
brakło na starcie naszych najlep­
szych kolarzy, przebywających ak­
tualnie na obozach. Wygrał J. Gło­
wacki (Włókniarz Kalisz), drugi 
był jego kolega klubowy E. Gał­
czyński, a trzeci reprezentant Le­
cha W. Dubliński. (wił)

wodnik 
dy jest 
Dzisiaj 
żytymi 
potrafi 
drużynt

: walczy nawet wtedy, kie 
t dwa proęent szans na 100 

także imponował niespo- 
siłami. Taki jeden gracz 
poderwać do walki całą 

ę. Mecz jako całość słaby.

Lech grał z zębem i stworzył wię 
cej groźnych sytuacji podbramko 
wych, choć Ruch 'miał chyba lep­
sze okazje do strzelenia bramek. 
Podobał mi się Bula w Ruchu. 
Grał spokojnie i jak zwykle im­
ponował techniką. Spotkanie to­
czyło się w sportowej atmosferze.

Trenerzy Lecha — M. Chudziak 
i E. Białas: Przyjęliśmy taktykę, 
która przyniosła nam sukces pod 
czas spotkań rozgrywanych jesz­
cze w II lidze w sezonie 1971/72. Ja 
kóbczak grał bez określonego za­
dania, tak jak tego wymagała sy 
tuacja na boisku. Na brawa zasłu 
żyła cała drużyna. Widzieliśmy, 
że Ruch gra słabiej, mimo że os­
tatnie rezultaty nie zawsze na to 
wskazywały. Pierwsze zwycięstwo 
Lecha w wiosennej rundzie na pew 
no podbuduje psychicznie zespół. 
Spadek z ligi? Na razie o tym nie 
myślimy. Trzeba zdobywać punk­
ty.

Berlińskie mistrzostwa ciężą;, 
ców stały na bardzo wysokim, 
ziomie. Padło na nich aż 13 t(! 
dów świata seniorów, a mie); 
tym swój udział także poi;

W sobotę w mistrzostwach I 
py w podnoszeniu ciężarów 
Berlinie wystąpiło 20 zawodni), 
wagi ciężkiej, a wśród nich or 
ni już z repiezentantów 
25-letni Tadeusz Rutkowski Gli, 
nym faworytem był Bułgar » 
lentin Christów, do którego naii 
wszystkie rekordy świata w ■ 
kategorii. Zgodnie z oczekii 
niami Bułgar zdobył złoty me; 
we wspaniałym stylu uzyskując 
dwuboju 415 kg tylko o 2,5 kge 
rzej od rekordu świata. W rws- 
natomiast pobił własny rekord 
5 kg, wynikiem 185 kg. Srebr 
medal wywalczył Jurij Zaj;; 
(ZSRR) — 400 kg. brązowy Juetf 
Ciężki (NRD) — 395 kg.

Świetny był również sobr 
występ Tadeusza Rutkowsk 
go, Polak znalazł się w pier 
szej szóstce berlińskich 1 
strzostw ustanawiając aż 6 
kordów Polski. W dwuboju ur 
skał 382,5 kg, a więc aż o 12,5 > 
lepiej od własnego krajowego 
kordu. (PAP)

Koszykówka

Lech w półfinale
Pucharu Polski
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WYNIKI.TABELE. WYNIKI
Piłka nożna II LIGA POŁUDNIE
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W ćwierćfinałowym turnieju b 
szykarzy o Puchar Polski rozegu 
nym w Tarnobrzegu Lech pokotu 
Siarkę Tarnobrzeg 92:89, Wisłę Ku 
ków 97:83 oraz przegrał ze Sta: 
tem Lublin 96:97. Poznaniacy & 
jęli 11 miejsce za Wisłą awansu­
jąc do półfinału Pucharu Polski.

W turniejach w Lesznie i Ostro 
wie odpadły dwa inne wielkopol­
skie zespoły: Polonia Leszno i Sta. 
Ostrów, (ad)

I LIGA
Stal Mielec — Śląsk 0:9
Polonia — Stal Rzeszów 0:0
Lech — Ruch 1:0
Widzew — GKS Tychy 1:1
Legia — ŁKS 1:0
Zagłębie — Górnik 2:0
Wisła — Szombierki 1:0
Pogoń — ROW Rybnik 1:0

1. GKS Tychy 23 31:15 33:24
2. Ruch 23 30:16 28:16
3. Stal Mielec 23 29:17 34:19
4. Wisła 23 28:18 22:16
5. Widzew 23 27:19 27:20
6. Pogoń 23 26:20 37:26
7. Śląsk 23 24:22 31:28
8. Górnik 23 22:24 28:28
9. Legia 23 22:24 34:39

10. ROW Rybnik 23 22:24 22:27
11. Lech 23 20:26 27:35
12. Polonia 23 19:27 18:24
13. Zagłębie 23 19:27 25:32
14. Szombierki 23 18:28 25:30
15. ŁKS 23 16:30 16:29
16. Stal Rzeszów 23 15:31 14:?8

II LIGA POŁNOC

Polonia Bydgoszcz — Olimpia 
Avia Świdnik — Lechia 
Dąb Dębno — Bałtyk 
Stoczniowiec -+ Zagłębię Wałb.
Stal Stocznia Motor
Gwardia — Zawisza , 
Ursus — Polonia Warszawa 
Arka — Jagiellońia

0:0 
2:0 
0:1 
2:0
2:0

2:0

Wisłoka — Stal St. Wola 
Małapanew — Moto-Jelcz 
GKS Katowice — Zagłębie 
Sparta — Star 
Urania — Odra 
Korona — Piast 
Gwardia — Siarka 
BKS Bielsko — Niwka

KLASA OKRĘGOWA 
GRUPA I

Obra — Stal Ostrów
Kania Gostyń 

I Kalisz
Włókniarz

Victoria — Ostrovia
Mieszko Gniezno — Vitcovia
Zagłębie — Tur Turek
Polonia Leszno — 
Prosną Kalisz —

1:1 
2:0
5:0 
2:0

1:0

2:0

Rawia Rawicz 
Calisia

2:1 
1:0 
2:0 
2:0

2:0

1. Zagłębie 17 27:7 33:5
2. Ostrovia 17 24:10 19:7
3. Stal 17 22:12 23:17
4. Mieszko 17 21:13 24:10
5. Polonia 17 19:15 24:20
6. Kania 17 18:16 19:21
7. Włókniarz 17 17:17 24:14
8. Tur 17 16:18 21:29
9. Victoria 17 15:19 13:18

10. Prosną 17 15:19 13:20
Tl. Obra 17 14:20 18:29
12. Rawia 17 14:20 15:28
13. Vitcovia / 17 11:23 15:27
14. Calisia 17 5:29 10:26

grupa ii

Lech II

8. Noteć * 17 15:19 18:9
9. Olimpia II 17 15:19 2S:łi

10. Admira-Teletra 17 12:22
11. Polonia Piła 17 11:23 24:S
12. Przemysław 17 10:24 17;S
13. Dyskobolia 16 10:22 25:0
14. Błękitni 17 7:27 19:84

Hokej na trawie
I LIGA

Polonia — Górnik 
Lech — Piast 
Stella — AZS

nie odbył
0+ 
sie

Warta — Siemianowiczanka 
Pocztowiec — LKS Rogowo 
Sparta Wrocław —

Sparta Gniezno 
Lech — Górnik 
Polonia — Piast 
Warta — AZS
Stella — Siemianowiczanka 
Sparta Wrocław —

LKS Rogowo 
Pocztowiec — Sparta Gniezno

1. Warta ]
2. Sparta Gniezno 1
3. Polonia j
4. LKS Rogowo 1
5. Pocztowiec 1
6. Lech 1
7, Górnik 1
8. Siemianowiczanka

13
13
13
13
13
12
13

23:3
18:8
18:8

49:11

16:10

12:14

25:1‘ 
30:22 
29:11 
22:13 
10:13

9. AZS 
10. Stella 
11. Piast

13
13
13
12

12. Sparta W’rocław 13

Żużel

11:15
10:16 
9:17 
3:21 
2:24

17:20
6:14

12:27
7:39
9:43

1. Arka
2. Lechia
3. Stoczniowiec
4. Motor
5. Olimpia
6. Polonia ^ydg.
7. Ursus ' ,
8. Bałtyk
9. Stal Stocznia

10. Zagłębie
11. Gwardia
12. Zawisza
13. Jagiellońia
14. Avia
15. Polonia W-wa
16. Dąb

21
21
21
21
21
21
21
21
21
21
21
21
21
21
21
21

30:12 
30:12
27:15
26:16
22:20
22:20
21:21 
21:21
21:21 
20:22, 
20:22
18;Ć4 1
17^25
17:25
15:27
9:33

38:12 
29:16
34:20
25:10 
19:14
16:25
24:21
19:20
23:27
24:18

120:26 
'18:25
24:29
17:28 
9:18

12:42

I.ech II Olimpia II
Polonia Poznań — Budowlani
Polonia ^iła l— Noteć
Grunwald — Przemysław 
Błękitni — Wełna 
Dyskobolia L- Sparta 
Warta — Admira-Teletra

1. Grunwald
2. Sparta
3. Warta
4. Lech, II
5. Budowlani
6. Wełna

7. Polonia Poznań

17
17
17
16
17
17
17

27:7
26:8
25:9

20:14
19:15
18:16

1:2
1:2
2:0

0:2
3:1

32:8 
48:9
31:9
33:8 
30:22 
16:15 
19:13

I Liga

Włókniarz — Stal Toruń 
Wybrzeże — Faluba.z 
ROW — Polonia 
Kolejarz — Sparta 
Stal Gorzów — Unia L.

1. ROW Rybnik
2. Stal Gorzów Wlkp.
3. Unia Leszno
4. Wybrzeże
5. Włókniarz

7.
8.
9.

10.

Polonia Bdg. 
Kolejarz
Falubaz Z. Góra 
Sparta 
Stal Toruń

2 
2
2
2
2
2
2
2
2
2

4:0
2:2
2:2 
2:2 
2:2 
2:2
2:2 
0:4

60:34 
69:2* 
59:33 
54:« 
52:44

+ 25
+21
+ 35

+11

—33
—35


